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Prenumerata:
w  KRAKOWIE i pocztą (w pańBtwie Austryackiem).

ro c z n ie .................................... zł. austr. 20 rocznie • . . . , zł.
p ó łroczn ie ............................... n „ 10 i półrocznie . . . .
k w a r ta ln ie ...................................„ „ 5 kwartalnie . . . .  ”
miesięcznie...............................„ „ 2 miesięcznie . . . . „ „  2 cent. 25

N um er pojedynczy kosztuje 10 centów.
PRENUMERATĘ PRZYJMUJĄ:

Bióro Administracyi „Czasu" w rynku pod L. 39 w domu p. Kirchmajern na dole, 
tudzież wszystkie Urzędy pocztowe austryackie.

austr. 24 
12 
6 CZAS Przyjmują się:

o g e o s z e n l a , o d e z w y , u w ia d o m ie n ia , d o w ib s ih n ia  w szelk iego ro d z ą ju , za o p ła tą :

od wiersza drobnego za jednorazowe umieszczenie 8 centów, za następne po 5 centów 
Do każdego obwieszczenia załączyć należy 30 oentów na opłatę stęplową za każdorazowe 
umieszczenie.

l i s t y  z pieniędzmi przesyłane być winny franko do bióra Administracyi „Czasu". 
l i s t y  reklamacyjne niezapieczętowane nie ulegąją frankowaniu. 
l i s t y  niefrankowane nieprzyjmiuą się.
r ę k o p is m a  n a d sy łan e  R e d ak c y i n ie  zw rac a ją  się  i n isz cz o n e  b ę d ą .

l i s t o p a d * .  jnieco bardzićj konstytucyjnego w W rocła- swoich powinności względem w iary  i ludu 
W ubiegłym  tygodniu w ypadków  polity- Wlu ni» K rólew cu, ale  stronnicy jedności swej pieczy powierzonego, aresztow ano co- 

cznych w iele; pomimo tego zm iany w chwi- niemieckiej nie m ają  przyczyny radow ać się raz  więcej duchownych. Z podobnych po- 
lowóm  położeniu polityki ogólnćj europej- z usposobienia jak ie  pod  tym  względem w wodów uwięziono naczelników  duchowień- 
skićj żadnej. przem ów ieniach jego  się objaw ia. W  Au- stw a starozakonnego i kilku księży ewanie-

Zaczniem y od półw yspu iberyjskiego, bo P ° rozw iązaniu sejmu w ęgierskiego,Ilickich.
tam  um arł król Don P edro  V. W nosząc przyszła  kolej na  cho rw ack i; co do Sie- W reszcie gw ałty  te uw ieńczono uwię- 
z dzienników, m łody ten m onarcha w krót- dniio&ro d a  "iem asz jeszcze pew ności, czy zieniem tym czasow ego naczelnika archidve- 
kich la tach  swego panow ania z d o ła ł sobie *eJm zw ołanym  będzie, czy też odrazu wy- cezyi i m etropolii w arszaw skiej szanow nego 
zjednać przyw iązanie swych poddanych i b0l7  bezpośrednie do R ady państw a rozpi- księdza A dm inistratora Białobrzeskiego. Czci- 
pow szechnie jest żałow any. Zgon jego  ża- sane zostaną. C ała  zaś w tćj chwili kwe- godny p ra ła t uprow adzony został w  nocy 
dnćj atoli nie w yw ołał naw et dynastycznej 18^ a  spoczyw a na  zadan iu : jakim by sp o so -lz  domu swego do cytadeli w arszaw skiej 
kw estyi, bo zm arły  król n iezostaw ił po s o - j^ 601 mi™° nieukończonój a po części za ta -jJed en  z naszych korespondentów  w arsza

tła na przyszłość. Wszystko w 
kiwaniu. zawieszeniu i ocze-

bie po tom stw a, a  najstarszy  z braci książę m ow anćj organizacyi kopstytucyjnćj nadać  wskich donosi nam , iż s ta ło  się to 
Oporto ob jął rządy pod imieniem Ludw ika p | budżetowi i zamierzonym finansowym k ro - |k a z  z P etersburga  nadesłany.

na roz

Dzisiaj w ięc , w chwili gdy w ielkie 
bezpieczeństwo grozi kościołow i katolickie

me

  C vvV .' ________________ _ fmansowyi
W Hiszpanii królow a Izabella  o tw orzy ła  I P°dstawę legalną, k tó ra  sam a jed n a ł

Kortezy. M owa jćj tronow a rzuciła  z razu daJe r §k °j™i§ kredytu.
Europie zagadkę. K rólow a o św iadczy ła , iż W Rosyi coraz to silniejsze sym ptom ata I mu w Polsce, kiedy w olność w yznania i od 
za jćj staraniem  zbierze się kongres m ocarstw  przygotowującego się w strząśnienia. Sądząc p raw iania  obrządków  są  pogw ałcone, gdy 
katolickich w spraw ie rzym skićj. O kongre- z teraźniejszego system atu rządu  rosyjskiego kościoły zam knięte a  duchowieństwo areszto- 
sie takim  nikt w E uropie nie w ie d z ia ł, ani 1 JeS° Post§pow ania w K rólestw ie Polskiem , w ane, odjęto zagrożonej archidyecezyi tym 
naw et raożebności jego w tćj chwili nie sy mPtom ata te m uszą być ważne, bo się co- czasow ego pasterza, uw ięziono naczelnika 
przypuszczał. O kazało  się, że tłóm aczenie raz  większym terroryzm em  na bezbronnych ciężko dotkniętego duchowieństwa. Lecz du- 
mowy nie było w ierne , że zw ołanie kon- Polskich m ieszkańcach objaw iają. Anarchia chow ieństw o to nie u lęk ło  się pogróżek nie 
gresu na  korzyść Stolicy Apostolskićj było w ojskow a dochodzi do ostatecznych granic cofnęło się ze swego stanow iska przed cio 
tylko usiłow aniem  królow ćj hiszpańskićj, a le, swojej^ p rze ład o w an iem  religij- sami jak ie  na niego padają: K apituła odw o­
żę do niego nie przyszło. Co się zaś tyczy nena sk*a da dow ody. Zastępcę m etropolity ła ła  się o pomoc do Ojca Św iętego , wrę-
w ypraw y do M eksyku, m owa tronow a stra- w arszaw skiego, adm inistratora archidyece- czając rządow i prośbę swoją do Stolicy A- 
c iła  w ażność, albow iem  widoki, jak ie  w  nićj k s- D iałobrzeskiego, starca  chorego, por- postolskiej, aby ją  p rzes ła ł drogą urzędow a. 
H iszpania m ieć m ogła , są dzisiaj ograniczo- £ aao. do cJ tad e li. Uwięzienie dygnitarza Czy uczyni to  rząd rosyjski? Tym czasem  
ne w iadom ą konw encyą londyńską. K ościoła, w ym agało  urzędow ego przynaj-1 ak t ten zamieszczam y tutaj, a zarazem  p o -

W Anglii pomimo wzm ocnienia przymie- mn‘ej  oznajm ienia. Oczekiw aliśm y go w Mo- przedzające go pisma, które także wyja- 
rza  z F ra n c y ą  w łaśnie za pom ocą wspólnćj ndorze w arszaw skim . N apróżno rząd rosyjski śniają postępow anie w ładz  rosyjskich, 
do M eksyku w y p raw y , zaw sze w  s fe ra ch ta je m n ic ą  chciał zdaje się pokryć gw ałt Po uwięzieniu księdza A dm inistratora za­
rządow ych ten sam  ton nieufności do poli- ten> Jak  PoklT w a inne. Złudzenie za wiel- w iadoiniła K om isya W yznań ks. dziekana 
tyki cesarskićj i n iedow ierzanie protestacy- kie' A kta któreśm y odebrali w tym wypad- Kapituły, odezw ą w wilię uwięzienia dato 
om pokojow ym  jakko lw iek  często pow tarza- ku ,tak  bola8nJ'm dla całe j Polski, tak  obu w an ą , a odpow iadającą na pismo K apituły 
nym. O dbiło się to usposobienie bardzo wy- rzającym  dla całego  katolickiego św iata, miesiąc naprzód, bo l J g o  październ ika wy­
raźnie w  mowie lo rda  Palm erstona na obie- dajem y poniżej. Pom im o pozornego praw ne- dane, w którćj zaw iadam ia, iż rząd nie za­
dzie w Guildhall u nowego a raczćj po- D?o gruntu w nieuznauiu A dm inistratora, ja -  tw ierdził w yboru Kapituły. Na co dziekan 
wtórnie obranego lo rda-m ajora  C ity, sir k*e£ ° napróżno szuka rząd  rosyjski, gw ałt Kapituły, biskup sufragan warszawski ksiądz 
W illiam a Cubitt. Szef gabinetu  zaczął mo- zostaje gw ałtem . D okądże on prowadzi? Do D ekert, odpow iedział, iż K apituła raz  prze 
w ę od w ychw alania  ocho tn ików , jak b y  to prześladow ania. Czegóż dowodzi? Niepo- lawszy odziedziczoną po śmierci arcybisku- 
było w  przeddzień zamierzonego n a  Anglię J?teJ zapraw dę anarchii n a  sile opartej, któ- pa w ła d z ę ,  na osobę swego w ikaryusza już 
n a p a d u , o którym  naw et nairaca*. jeu en  "" “ -—-"-—o.-  ----- * —-_~v- . .. w i„

* * 1 * 1  ,  ,  I r v f» r j nb ł lO  f \ r w  ( V n Q n iA O  D  A A o m n m  b u r m K u n  II  | . n n k A H i i  .1 A ł . A l r i  1 1 ,  k « l \  > . . .

z  dzienników francuzkich utrzym uje, ze tra- 
jedya  g recka  służy ła  za wzót lordow i Pal- 
m erstonow i, gdyż w sk ład  jego m ow y wcho­
dziły  chóry : Chór starców. Byliśmy w ale­
czni —  Chór m ęlów : jesteśm y waleczni —
Chór dzieci: będziem y waleczni. D ow cipna i 
złośliw a uw aga: cóż z teg o , kiedy owe 
chóry mimo śmieszności swćj hucznem i o- 
klaskam i pokry te  zostały  a  w yraźnie prze­
ciw F rancy i były skierow ane.

We F rancy i zm iana m inistra finansów li- 
w ysokości w ypadku

| przekracza granice. Po ósmym kw ietnia u- nienia nowego 
trzym yw ano, że rząd  rosyjski m niem ał, iż[ 
przymusem zdo ła  m ieszkańców  W arszawy 
zniewolić do uczęszczania do te a tru ; czyż 
teraz sądzi, że przym usem  zniewoli ducho­
wieństw o do otw orzenia kościołów ? N a tćj 
drodze naw et siła  pow inna być lo iczną , i 
pow iedzieć sobie: iż m oże gw ałtem  otw o­
rzyć kościoły, a le  nie może przym usić aby I stkie te trzy akta.

w yboru , dopóki w y b ran y  
w ład z y  sobie udzielonćj nie zrzecze się.... 
a rezygnacya księdza B iałobrzeskiego, gdy­
by ją  chciał uczynić w więzieniu, byłaby 
niew ażna11, prosi więc o wy puszczenie go 

więzienia albo o p rzesłan ie prośby do

nor przełożyć Komisyi Rządowej, ażeby albo po 
starała się o jak  najspieszniejsze uwolnienie z wię­
zienia X. Białobrzeskiego Prałata; gdyż i rezygna-1 Rozwiązanie sejmu chorwackiego zaczYna wv
cya Jego, gdyby ją  chciał uczynić w Cytadeli, nie- woływać w kraju wyrażae niezadowoleni? 
byłaby ważna, albo o przesłanie do ś. Stolicy Apo- N. Pan wyjeżdża jutro do WenecyL gdzie Drze- 
stolskiej dołączonego pisma z prożbą o naznaczę- pędzi dzień imienin Cesazowój
nie Wikarynsza Apostolskiego.— Obecny stan rze- _________ -
czy, gdyby dłużej miał pozostać, bardzo smutne P & rv i  14 listonada
następstwa dla wiary i moralności wywołaćby mu W. książę Konstanty opuścił Londyn i udał się 
Slał* (podp.) X. Dekert. przez Roterdam do Petersburga. Zajmuje tu o-

P rzes łan a  przy tej odpow iedzi na  ręce f . j D.ik b8i?cia Wasilczykowa, ogłoszony w Inwa- 
rządu p rośba  dziekana kap itu ły  w arszaw skiej .z.dn’a ^ ° .  Pażdziernika, nakazujący
do Ojca św iętego, brzm i: I w guberniach kyowskiąj, ,P°d°lskiej i wołyńskiej

BEATISSIM E PA TFR  I ostrożności, które mogą doprowadzić do czasów
„ a . bumańskich. Dzienniki paryzkie zwrócą zaDewne

Injrascriptus praesentibus mentium facio  a wagę pa ten złowrogi okólnik. Constitutonnel za- 
Sanctitati Vestrae, Antonium Białobrzeski f ?^jja n'e wierzyć Independensie i telegramom przy- 
praelatum Archidiaconum Metropolitanum ^ ym Z Be.rlina- Wyznaje on, że wiadomości 
Varsaviensem, sede vacante post obitum p .L a  n ^ ^ ^ ^  ™ yj,ki ] Pra9ki
m. Antonii Melchioris Fijałkowski Archi- dobitniejszego wy rai u. Był tu lord Hwrowby^przy0 
episcopi Metropolitae, Vicarium Capituli /e- jaciel Polski. Wyznał on zdziwienie na widok te- 
gitime electum, die decima tertia mensis e t\s°  co robi Arglia. Za chwilowe zatrzymanie w Pru- 
anni currentis, hora tertia post mediam no- f®0*1 kaPjt?n.a Macdonalda podniosła ona długole-
ctem domo sua esse abductum et in Citadel \ zan,08!a P̂ ot.e8tacy^  * ** stłuczenie
; • , _  n  ri ., 7 1 znieważenie pana Mitchela w Warszawie prawie
la incarceratum . C um  C apitulum  nec p rae - się nie obrażała. Patrie pozostała wierną Polsce! 
dictum  V icarium  suum  ad  resign andum  com- Jej artykuły o sprawie naszej są zawsze dobre!
pellere, nec ejus resignationem, licet in  car- ^  Bjblioteque utile p. Cherć poświęcił artykuł hi- 
cere fa c ta  esset, admittere, nec deinceps a- 8t0oyi Pol8kieJ-. . .

%ZŹTT‘t ’ pctitatis Vestrae humillime suplico, ut interve- go pochłania. Dzisiejszy Monitor zawiera list ce- 
niente Sua Sanctitate vel praedictus Vica- sarski i dekret, który sprawdził dawne pogłoski 
rius Capitularis libertati restituatur, vel se- 0 P ó jśc iu  do władzy pana Foulda. P. Fould, 
des Apostolica Vicarium suum desiqnare di- c? one c rady P^wntnej, został mianowany mini- 
anetur. “naD8ÓW- w  ogłoszonym a własnoręcznym

r . liście, Cesarz zgadza się na reformy zaproponowa-
Quae praesentans ne przez nowego ministra i rozkazuje ogłoszenie

maneo ad oscula pedum oanctitatis Vestrae Iw Monitorze przedstawionego przezeń raportu. Ra- 
Obedientissimus et humillimus servus Epi- Por  ̂ Pati* Foulda jest szczery. Wyznał on, że skar- 

scopus Halicamensis Suffraaanus Varsavien- t)0^ 1 fiancuzkiemu groziło niebezpieczeństwo, że 
sis Decanus C ani tu li r«n ) n J a7  1 P ^ k i  były zbyt wielkie i że ten

stan rzeczy wypłynął z otwierania przez Cesarza 
kredytów nadzwyczajnych, po zamknięciu Izb. P. 
Fould domagał się od Cesarza zrzeczenia się tego 
prawa i zezwolenia na opatrywanie nadzwyczaj­
nych potrzeb za pomocą tak zwanego „róiremant“ 
to jest przenoszenia zjednej sekcyi budżetu do dru­
giej kredytów nieużytych. Cesarz na wszystko sie 

przekładając, jak się wyraża, dobro Fran- 
n  i u  i * W ie d e ń  17 listopada. cyi nad swe prerogatywy i postanowił zwołać se-
□  J  .kby nagle ważne przedron ty dysk usyi w ży nat na dzhń 2 grudni*, aby zaproponowane re-

z.ju iu j4-m a-w «<o w \  czerD aaen i zostały, form y z s ta ły  s» is .n e  w  form ia «An*tn«Sciem p. Fould* do mmisteryum we rrau eji . / . ' L  /  lorrnie senatus - sonsultu.
go projektem finansowym. Coby z niego zastoso- sów zajmuje w ga6Tif€c0L,!tll«£^b.W®kiego i rapor-
wać mużua było do Austryi, żaden nie powiada. | które może się stać jeszcze ważniejszem przez

Ojca świętego o naznaczenie w ikaryusza 
apostolskiego. Umieścimy tu z kolei w szy­

je  dobrow olnie otw orzono!... I „Komisya Rządowa Wyznań Religijnych i Ośtoie-
Lecz to wszystko n ie  przeszkadza, żeby cenią Publicznego— do JW Jmci X. Dekerta Binku 

Monitor francuski nie p isał, że ruchy w uni- Va Sufragana i Dziekana Kapituły Archidyecezyi
— rtrinipsinna /o sta ła  Pow rót n l w ersytetach rosyjskich to tylko dow ód ży- .politycznego podm esroną została. Pow rót p.  | c .& oK„ l .  Wydział Wyznań
stam i cesarskiem i do

c z n e g o  podniesioną została. Pow rót p. ^ i ' ' ” *'* 0! I Wydział Wyznań. Nr 11311. Warszawa duia 12
F oulda  do gabinetu ma być wstępem w now ą c)a  ^  wolności jak iej używ a, ąt>y I listopada 1861 r.
ere finansową i polityczną. S trona finansowa 812 me un0Slł nad  hberalnem  usposobieniem  „Przedstawieniem z d. 14 pażdziernika r. b. do-
J e ś c i  w  sobie sta ły  budże t, z a n ie c h a n ie H du rosyjslciego, aby ca ły  chór dzienni- niosłeś JWPau'Komisyi R * ąd o w ej ż e pow odu

kredytów  budżetem nieobjętych, i wetrrym a- ków me brem tal pochw ałam i reform  rotyj-
nie dalszego zw iększenia się ruchom ego dłu- ? ” *^o a  1 naw ę po ozenie się n ie L raja Wikąryoszem Kapitnlarcym Archidyecezyi
gu państw a. W  politycznćj jes t zrzeczenie zmiena. K iedyż sumienie pow szechne Euro- W arszawskiej X. Antouiego Bi łobrzeskug.i Prała 
się p raw a  zaciągania pożypzek podczas nie. | P J  zapy ta  się sam o siebie: Quousque tandem!.... | ta Archidy akona Katedry ty tej szej.

sis Decanus Capituli Metropolitani (sig.) De­
kert. (L. S.).

Datum Varsoviae die 13  mensis Novem- 
bris A . D . 1861 .—  JST. 319.

KORESPONDENCYA CZASU.

Cieszy się przeciwnie niejeden, że Cesarz Napoleon przyłączenie do ministeryum finansów niektórych

obecności C iała  p raw odaw czego , oddanie 
tem u C iału  konstytucyjnego p raw a  kontroli Po niesłychanych gw ałtach  popełnionych 
skarbow ćj i uchw alania  rzeczyw iście niena- P « e z  wojsko rosyjskie w dzierające się do 
m szalnego budżetu. Ztąd pew ność d la  Eu- kościołów  w arszaw skich, po w ydaniu przez 
ropy i rękojm ia zam iarów  pokojow ych Fran- w ładze w ojskow e rozkazów , k tóre w konie 
cyi i usunięcie obaw y ciągłego zbrojenia cznem  następstw ie, ja k  to w ykaza ł w ode 
s i ę ’i p rzysposabiania do wojny. Czy tak zw ach swoich ksiądz A dm inistrator archi 
jest istotnie? P lan  p. F ou lda  uw alnia rząd  dyecezyi w arszaw skiej i konsystorz, po- 
cesarsk i od ciężaru długu ruchom ego, bud- ciągnąćby m usiały  za sobą profanacyę in 
zet m a być dostateczny, przenoszenie kre-1 nych kościołów  i w yw ołać dopuszczenie się
dytów  z jednego m inisterstw a na  drugie stó- 
sownie do potrzeby ma być w o lne , a  to 
w  razie naw et wojny w ystarczy na  pokry ­
cie potrzeb do chwili zw ołania  C iała p ra ­
wodaw czego. K rok konstytucyjny

now ych bezprawi na ludzie w  nich m odlą­
cym  s ię , —  ksiądz A dm inistrator arch idye­
cezyi po naradzeniu  się z konsystorzem  je- 
neralnym  i z biskupam i obecnymi w W ar- 

Cesarza | szaw ie, polecił n a  m ocy p raw  kościelnych
zw róci tnu przychylnie um ysły. W listach zapieczętow ać kościo ły  sprofanow ane, zam- 
Napoleona III jest jakby  postaw ienie zasady knąć inne kościoły, aby nie narazić  je  na 
w yborów  z woli narodow ćj naprzeciw  za- profanacyę, a  n a  gw ałty  i k rzyw dy  lud w 
gadzie z ła sk i bożćj, jakby  rzucona ręka- nich na  m odlitw ę się grom adzący, F ak ta  
w ica w  imie nowego p raw a  publicznego dow iodły , że k rok  ten okazujący  iż pod rzą- 
praw u publicznemu daw nem u niedawno tak  dem rosyjskim  nie jest już m ożebne odbywanie 
głośno w Królewcu g łoszonem u—  i to je- nabożeństw  w k o śc io ła ch , był nieodzow ny 
szcze na polu konstytucyjnem . Pokojow ych i konieczny; albow iem  wiele dom ów bożych 
skazów ek nie możemy w te.n wszystkiem  na prowincyi, które o tw arte pozostały, by- 

Nie w idziała ich także g iełda pa- ły  sprofonow ane przez żołnierzy i ludupatrzec
ryska, k tó ra  ca ły  ten w ypadek  n ader m ałą  
podw yżką pow itała.

We W łoszech stan rzeczy niezmienny. 
B aron Ricasoli pozostanie ministrem  aż do 
now ego zebrania się parlam entu . P . Ratazzi 
nie o trzym ał podobno od Cesarza F ran cu ­
zów żadnych rękojm ij któreby mu pozw alały  
objąć ster rządów . Po lityka napoleońska m il­
czeniem swojem  zdaje się obstaw ać za u- 
trzym aniem  bezwzględnem  chwilowego status 
quo. Nie pod lega zaś żadnćj w ątpliw ości, że 
każdy ruch  w łoski od tćj polityki zupełnie 
zależy.

W  Niem czech widzim y k ró la  Pruskiego

i luu w
nich pokrzyw dzony. Lecz na  a k t ten ducho­
w ieństw a, obow iązkiem  jego  spow odow any 
i na  ustaw ach kościelnych oparty, odpow ie­
działy  w ładze  rosyjskie aresztow aniem  w ie­
lu  dygnitarzy duchownych. N astępnie dla 
w yśledzenia gw ałtów  w kośc io łach  i ich 
profanacyi, w yznaczoną zosta ła  przez w ła ­
dzę duchow ną, za upow ażnieniem  rządu, 
kom isya z księży złożona, k tó ra  jednak  za- 
ledw o rozpoczęła  czynności, gdy po ło w a  
jej cz łonków  została  uw ięzioną, a  inni roz­
pędzeni przez policyę. Gdy duchowieństwo 
trw ało  w  obronie św iętości kościoła i w ol­
ności obrządków  religijnych, w  pełnieniu

O takowym wyborze Komisya Rządowa donio­
sła  Radzie Administracyjnej, lecz Rada z atwie. dzenia 
swego X. Prałatowi Białobrzeskiemu odmówiła i o 
tem przez wypis z protokółu posiedzenia swojego 
z d. 27 października (8 listopada) r. b. Komisyę 
Rządową zawiadomiła.

Upiz dzijąc o tem JW. Biskupa, Kon isya R«ą- 
dov a ma z: szczyt wezwać Go o przedsięwz ęcie 
śn dków ułatwiających dopełnienie ii nego wyboru 
i o jak najspieszoiejsze doniesienie jój o skutku 
nini jszego.— (podp.) F. O. D yrek to ra Głównego 
prezydnjąe* go, radca tajny R. Hube. Dy rektor kan- 
celaryi Vidal.u

Odpowiedź b rzm i;
Biskup Sufragan Warszawski, Dziekan Kapi­

tuły Metropolitalnej Warszawskiej, — do Komisyi 
Rządowej Wyznań Religijnych i Oświecenia publi­
cznego.

Wers.awa d. 13 listopada 1561 r. Nr 319.
„Na reskrypt Konfsyi Rządowij z d. 12go b.m. 

Nr 113.11, którym zawiadomiła mnie, że wyboru 
kapituły Metropolitalnej na Wikaryusza kapitnkr- 
nego w osobie X. Antoniego Białobrzeskiego, Pra­
łata Archidyakona Metropolitalnego w d. 12 paź­
dziernika r. b. dopełnionego, Rada Administracyj­
na Królestwa Die zatwierdź ła , oraz wezwała o 
przedsięwzięcie środków ułatwiających dopełnienie 
innero wyborn, mam homr oświadczyć:

„Że ponfmo niezatwierdzenia przez Radę Admi­
nistracyjną Wikaryusza kapitnlarnego, tenże wła­
dzy przelanej na Niego przez Kapitułę nieutraca, 
a Kapituła przelawszy raz odziedziczoną po śmier­
ci śp. X. Arcybiskupa władzę na osobę swojego 
Wikaryusza, już jćj w myśl prawa, nieposiada do 
uczynienia nowego wybora, dokóki wybrany wła­
dzy sobie udzielonej nie zrzecze się i takowej w rę­
ce Kap tuły nie zrezygnuje; że do rezygnacyi Ka­
pituła, ani Go zmusić, ani też bez Jego dyspozy- 
cyi kościołów otworzyć nie może.

Gdy zaś X. Białobrzeski Prałat, prawnie obrany 
Wikaryusz kapitularny, uwięziony został dzisiejszej 
nocy w Cytadeli warszawskiej, Kapituła więc tra­
cąc swego reprezentanta, ma związane ręce do 
wszelkiego działania. Ze względu więc, że Archi- 
dyecezya bez zarządu duchownego obejść się nie 
może, a sprawy duchowno sądowe całego kraju, 
długo w zawieszeniu pozostać nie mogą, mam ho

poszedł za przykładem Cesarza Austryackiego, zrze­
kając się przywileju zaciągania długów i robienia 
aUzwyczajcych wydatków bez zezwolenia ciała 

piawodi-wczego. Nie w tym wszakże, aczkolwiek 
ważnym kroku, jest różnica polityczna i finanso­
wa oiu państw. We Francyi, C.sarz Napoleon po­
wiada i zapewne s ę  n e myli, że Izby weBprą 
go swem zaufaniem w knżdej nazwyczajnej potrze- 
)ie. W Austryi, gdyby nawot chciała ter; ż niej sza 
Rada pióstwa, uczynićby tego nie mógł?. Wielka 
ta polityczna rćżnica nietyiko leży w organach 
reprezentacyjnych obu państw, ale i w ich we­
wnętrznym składzie, z których jedno przedstawia 
całość jednolitą, dojrzałą i silną; drugie zbiór ró­
żnorodnych, niezgodnych i w rozmaitych kiernn- 
k&ch c słabionych elementów. Jedność narodowa 
jest wielką potęgą i takowa cechuje Franeyą 
w| najwyższym stopniu. Wyrobienie najwyższej 
potęgi w Austryi, może być tylko rezultatem pe­
wnych kombinacyj w instytucyach i w admini­
stracyi, lecz w składzie samym państwa są tylko li­
czebne i materyalne do tego podstawy. Myśl więc 
polityczna, która przyprowadziła Cesarza Napole­
ona do kroku jaki uczynił nie jest naśladowni­
ctwem lecz wypływem stosunków narodowych, któ­
re z st.sankami Austiyi nie mają najmniejszego 
podobieństwa. Co do ssmego projektu finansowe­
go, i z tego wyciągnąć by dla Austryi chyba mo­
żna było tę naukę, że kredytami nadzwyczaj nenii 
długo żadne państwo obciążać nie można, i że do 
zreguloKania skarbu obarczonego niemi, trzeba 
przedewszy8tkiem i głównie, żeby rząd miał zau­
fanie w narodzie, a naród w rządzie. Bez tych 
głównych warunków p. Fould, aczkolwiek rozu­
mny finansista, byłby teki ministeryalnej nie przy­
jął. Inne warunki, które postawił i na które się 
Cesarz zgodził, są dowodem także, że biorąc się 
do tak ważnego dzieła, Minister finansów powi­
nien być panem sytuacyi, powinien mieć w ręku 
swojem wszystkie klucze od kasy publicznej, i 
powinien mieć innych ministrów w tej mierze zu­
pełnie zależnymi od siebie. Przy takich warun 
kach wątpić nie można, że p. Fould wywiąże się 
szczęśliwie ze swego powołania. Pod tym wzglę­
dem myśl, którą miał cesarz Napoleon dając mu 
rękę, mogłaby się zastosować do Austryi. Lecz 
polityka iuujch ministrów powinnaby się i tutaj 
tak do tej myśli zastósować, jak się zastosuje 
do niej polityka ministrów francuskich.

Cesarz Napoleon ma trzy miliardów franków do 
pokrycia, ale ma wojsko, flotę i wszystko w po­
gotowiu. Na przypadek nadzwyczajny, ma za so­
bą cały naród. Nim ten przypadek nastąpi, radzi 
Włochom się zbroić i organizować. Inne kwestye 
obrabia przez dyplomacyę lub uboczne wpływy. 
W takim stanie i przy takich zasobach jakie ma 
Francya, regulować fiaanse będzie me trudno. 
Rozprawiać nad tćm bez celu, jak to czynią tu- 
tutejsze dzienniki, jest próżną stratą czasu i do­
wodem, że w grunt tutejszćj sytuacyi żaden z nich 
śmiało zagrzęść nie chce lub me może. Czy uczy­
ni to parlament, jeśli mu przyjdzie dyskutować 
nad budżetem? Pogłoski o zawezwaniu go do tćj 
pracy, zaczynają nabierać pewnćj wagi. Gabinet 
ma w tym przedmiocie ciągłe narady.

Z Węgier wiadomości dotąd mało rzucają świa

atrybucyj ministerstwa stanu. Chcąc wydobyć się 
z trudni ści finansowych, CeBarz dał prawie carte 
blanche panu Fouldowi i to pomimo innych mini- 
utrów. Franoya ma obecnie wysoki dług ruchomy. 
Jak się go nowy minister pozbędzie? Jak oczyści 
skarb? Chodzą o tem różne pogłoski. Pan Fould 
ma mieć zamiar skasowania renty 4 i 4% od sta 
i obligacyi 30 letnich, zamieniając je na renty 4 
od sta; ma mieć zamiar spłacenia długu ruchome­
go za pomocą nowej pożyczki i ma myśl wyswo­
bodzenia giełdy z pod przepisów, które je od kil­
ku lat paraliżują. Trzeba czekać na roboty mini­
stra. Domysłów jest zbyt wiele, aby się można 
nad niemi zatrzymać.j 

Pan Fould dotknął w swym raporcie jednego 
punktu, który obchodzi nie tylko politykę Francyi, 
lecz politykę europejską. Rzekł on, że zbyt wielka 
władza Cesarza w układaniu budżetu i otwierania 
kredytów nadzwyczajnych, niepokoi Europę i pro­
wadzi do zbytnich zbrojeń; że ograniczenie tej 
władzy sprowadzi oszczędności w armii i mary­
narce i ustali pokój. Cesarz uznał słuszność tych 
uwag. Pan Fould przynosi więc politykę pokojo­
wą, za którą był i dla której kazał był r. 1855 
wydtć w drukarni cesarskiej projekta kawalera 
Bunsena. Za tą polityką jest naturalnie giełda. P. 
Fould jest jej mężem stanu, jej reprezentantem. 
Interesa dynastyczne skłoniły Cesarza do przyję­
cia projektów nowego ministra i dania mu nad­
zwyczajnych gwarancyj, bo we Francyi fiuanBe i 
giełda wpływają na wszystko, nawet na los dy- 
uastyi. Trzeba zrozumieć obecne położenie Francyi, 
ale nie należy tracić nadziei, że na tem co się 
dzieje, nie straci wiele interes Europy. Dobro 
spraw Europy wymaga, aby Francya miała dobre 
finanse, aby pozbyła się długu ruchomego i miała 
ręce wolne w razie jakich wypadków. Plany pana 
Foulda zależą twiele od Anglii. Czy Anglia mu 
zaufa i rozbroi się? nie sądzę.

Constitutionnel, Patrie i Pays wiedziały wiele 
szczegółów o reformach proponowanych przez pa­
na Foulda. Stosunki ich z rządem są ząwsze bli­
skie. Dzienniki te wyparły się bankietu danego 
w hotdu Luwru dla pana Ratazzego i przyczyna 
tego bardzo się pojmuje. Nie wzniesienie toastu 
cesarskiego posłuży tu za pretekst. Patrie oskar­
żyła pana Ratazzego o rewolucyjność. Z tym za­
rzutem opuścił p. Ratazzi Paryż i opuścił go bez 
smutku. Opinione gniewa się jeszcze na Pays, że 
przekłada p. Ratazzego nad gabinet barona Rica- 
solego.

W mowie tronowćj, król belgijski nie prsyznał 
się że uznał królestwo włoskie, choć je w grancie 
uznał. Mowa tronowa królowćj hiszpańskićj zosta­
ła żle przetłumaczoną. Królowa nie powiedziała 
że otizymała od mocarstw katolickich bezpieczeń­
stwo Rzymu, lecz że „starała się“ o otrzymanie 
tego. Nie zaszło nic takiego coby mogło się obró­
cić na szkodę Włoch. Nord szydzi z baczności 
Garibaldego i jego towarzyszów co dowodzi że 
baczność bardzo jest potrzebna. Wywdzięczając się 
za jego usługi, Włosi podarowali ks. Napoleonowi 
obraz przedstawiający Anioła Zmartwychwstania. 
Ks. Napoleon podziękował życzliwie za ten dowód 
wdzięczności. Piemont pozbywa się żołnierzy Fer­
dynanda II pozwalając im udawać się do Meksy;
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ku i wchodzić w służbę hiszpańską. Z przyczyny 
słabości żony, margrabia de Lavalette nie wyje­
chał jeszcze do Rzymu.

Negocyacye handlowe z Prushmi nie zostały zu­
pełnie przerwane. P. de Clerey negocyator fran­
c u s k i ,  nie opuścił Berlina i nie przybył do Paryża.

P. Forcade de la Rcquette, były minister fiaan- 
sów, został mianowany senatorem.

Courrier du Dimanche ma proces za niepodpi- 
s^nie artykułu „ImpaBse", a właściwie za artykuł 
„la libertć comme en Autriche“ pióra paua Pelle- 
tans.

Giełda przyjęła z zapałem przyjście do władzy 
paua Foulda. Raport tego ministra jest s k w a p l iw ie  
czytany i rozbierany. Szczere wyznanie że finanse 
francuskie są w złym stanie, jest uważane za czyn 
ważny, chcć nie zwykły. Cesarz zbyt zaufał nie 
skończonym zasobom Francy i ,  .zj*?* popuścił mi- 
nistrom i prefektom, przedsięwziął zbyt wiele rze- 
czy razem i napotkał aa  nieprzewidziane trudno- 
ści. Reforma handlowa, na którój skarb dużo traci, 
wojna z m erykańska i drożyzna zboża, na których 
traci dużo naród, przepełniły miarę i wywołały 
środki nadzwyczajne.

P & r y i  14 listopada.
E.  Pan Fould jest r- inistrem stanu, a powrót je ­

go do rządu jest w związku nietylko z nowem roz­
szerzeniem praw ciała prawodawczego, ale nadto 
z nadaniem wyraźniejszego charakteru polityce ze­
wnętrznej. Coraz bardziej pogorszający się stan 
finansów w ciągu bieżącego roku skłonił był Ce­
sarza do zssiągnieuia rady p. Foulda i do życze­
nia aby ich zarządu się podjął, w tym celu upo­
ważnił go był przed dwoma miesiącami do wygo- 
to ania memoryało, w którymby w tym przedmio­
cie przedstawił swoje myśli i wnioski. Pan Fould 
przy końcu września dopełnił powierzonego mu 
zadania. Przez ciąg października Cesarz zastana­
wiał się nad uczynionemi mu przedłożeniami a u 
znawszyje za właściwe wezwał dawnego swego 
u.inistra skarbu a później ministra stanu, to jest 
p. Foulda do wprowadzenia w życie systematu, któ 
rego doradzał, i do objęcia ministerstwa skarbu. 
Zaproszony p. Fould do Compiógne na pierwszy 
tydzień często z Cesarzem odbywał narady, i uczuł 
się w tej chwili n iety lko potrzebnym, ale nawet 
koniecznym.

Chcąc korzystać z zyskanego położenia zamie­
rzy! zapewnić sobie wyższe od innych ministrów 
znaczenie i w ładzę, a razem dogodzić żądzy zem­
sty, jaką pałał przeciw dzisiejszemu ministrowi sta­
nu, który blisko rok temu zajął był jego miejsce. 
Kandydaturę p. Foulda i dążenie jego do zmniej­
szenia atrybucyj ministra stanu, a raczej do usu­
nięcia go z rządu popierały liczne zabiegi zw ła­
szcza stronnictwa zupełnego zjednoczenia Włoch 
i opuszczenia Rzymu. Zabiegi te najczynniejszemi 
się stały w Compiegne podczas owego pierwszego 
tygodnia, który tamże jakby  przypadkowo zebrał 
i połączył księcia Napoleona, p. Foulda, ministra 
włoskiego p. Nigra, i p. Rouher ministra robót pu­
blicznych.

Przed wyjazdem do Compiógne p. Fould posta­
rał się o pojednanie się z hr. Persigny, który był 
jego zawziętym przeciwnikiem, przedstawił mu 
swój plan finansowy w związku będący z nowem 
rozszerzeniem swobód konstytucyjnych w rzeczach 
budżetu. Hr. Persigny zgodził się na niego i na po 
wrót p. Foulda do V" ^ ‘t'p^gue po'-
u a ni ziagoazić niechęć Cesarzowej, a tak utoro­
wawszy sobie drogę do władzy, w dniu 12 b. m. 
stawił się na radzie tajnej połączonej z radą mini­
strów z przygotowanym memoryałem. Rada ta ze 
b ra ł . się o godzinie 12ój w Tuileryach. Przybył na 
nią Cesarz wraz z br. Walewskim z Compićgne. 
Rozpoczęło ją  odczytanie memoryałn p. Foulda, 
dziś w Monitorze ogłoszonego, po czem tenże o 
świadczył wśród zadziwienia członków, którzy 
z nim poprzednio w porozumieniu nie zostawali, że 
do przeprowadzenia systematu, który przedstawił, 
do podjęcia się zarządu finansami państwa potrze­
bowałby rozszerzenia władzy jak ą  dotąd ministro­
wie skarbu sprawowali, tylko z rozszerzoną wła­
dzą mógłby dostateczną kontrolę rozciągnąć nad 
wydatkami ministeryów, mógłby wzbudzić ufność 
w kraju i zagranicą, żąda więo pierwszeństwa nad 
incemi ministrami, przyznanego dzisiaj ministrowi 
stanu,' żąda przewodniczenia Radzie ministrów w ra­
zie nieobecności Cesarza, domaga się oderwania 
od ministerstwa stanu i nadania mu przywileju po­
średniczenia między koroną i wielkiemi ciałami 
państwa ukonstytuowanem, i na koniec dopomina 
się zarządu Monitora.

Po panu Fouldzie, zabrał glos p. Forcade mini­
ster finansów, w sposób znakomity i przekonywu- 
jęcy wyrażając się, miał oświadczyć, jiż myśli p. 
Foulda były te, które nieraz przedstawiał, bez do­
statecznej jednak powagi, aby uznanie i przyjęcie 
zyskały, rozwinąwszy swoje wnioski, przeszedł do 
krytyki niektórych twierdzeń memoryalu pana Foul­
da, lecz w tój krytyce miał być mniej trafnym jak  
w pierwszej części swej mowy. Narady trwały do 
godziny czwartej. Cesarz nieoświadczywszy swej 
woli ani swego zdania zawiesił posiedzenie i po­
wtórna Rada tajna zebrać się miała w przyszły po­
niedziałek lub we środę.

Po zawieszeniu posiedzenia, hr. Persigny wy­
buchnął gwałtownem uniesieniem, żaląc się iż się 
ujrzał za wikłanym w intrygę której nie przewidy­
wał, że nie zezwoli nigdy na nadanie ministrowi 
skarbu obszernej władzy, jakiej pożądał, ź i  raczej 
usuuie się. Wnosić jednak należy, że się minister 
spraw wewnętrznych wkrótce uspokoił; tegoż sa 
mego bowiem wieczora udał się do niego książę 
Napoleon, naradzał się z nim przez godzin parę i 
“ pewne przedstawił mu wewnętrznej i zewnętrznej 
polityki względy, które ich obydwóch skłonić po 
W rv««-0 życzenia powrotu p. Foulda do władzy, 
-kim  A? n° radzie tajnej, udał się z br. Walew- 
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aitorze są nader wielkiej wagi. List Cesarza do 
Ministra stanu mieści oświadczenie, które kraj, 
które stronnictwo liberalne z wielkiem zadowole­
niem przyjmie, które mniej może miłern będzie 
niektórym mocarstwom zagranicznym i domom 
panującym, określając wyraźnie różnicę jak a  mię­
dzy monarchią cesarską a innemi monarchiami 
europejskiemi zachodzi. W  liście tym czytam y: 
„Wierny memu początkowi, nie mogę uważać 
„prerogatyw korony, ani jako święty zakład, któ 
„rego tknąć się nie można, ani jako dziedzictwo 
„moich ojców, które przed wszystkiem nietykalne 
„synowi memu przekazać powinienem. Wybraniec 
„ludu wyobraziciel jego interesów wyrzeknę się 
„zawsze bez żalu wszelkiej prerogatywy nie po­
trzebnej koniecznie dobru publicznemu, tak juk 
„w mym ręku zachowam niezachwianą wszelką 
„władzę której spokojność i pomyślność kraju 
„wymaga." To oświadczenie po ciągiem stawianiu 
naprzód prawa boskiego służącego królom Prn 
skim i nacisku położonego na nim przez nowo 
ukoronowanego króla wśród obrzędów koronacyj 
uych, nabiera większego jeszcze znaczenia. Memo- 
ryał p. Foulda potwierdzony w zupełności przez 
Cesarza wykazuje jakie nowe prerogaty wy w spra 
wach finansowych nadane będą ciału prawodaw­
czemu przez uchwałę senatu, którego zwołanie 
na dzień 2 grudnia naznaczone. Te nowe ustą­
pienia polegają na poddanie pod glosuwauie Izby 
budżetu szczególncmi wielkiemi oddziałami. Nu 
przywrócenie przenoszenia zasobów budżetowych 
z jednego oddziału do drugiego tak jak  je  uchwa­
ła senatu z 25 grudnia 1852 oznaczyła i wyrze 
ezenie się prawa rozrządzania fu duszami pań­
stwa w nadzwyczajnym kredycie, lub w wydat­
kach dodatkowych bez poprzedniego zezwolenia 
ciała prawodawczego. Wszystkie te ustąpienia za- 
8łngają na obszerniejszy rozbiór i posłużyć mo­
gą do oznaczenia drogi jak ą  rząd cesarski w we­
wnętrznej polityce obiera. Zewnętrzna jest z nią 
w zw ązku. Na dziś to tylko nadmienię że p. 
Fonld jest gorliwym stronnikiem jedności wło 
skiej, nieprzyjacielem władzy świeckiej Papieża; 
że w poprzedniej korespondencyi wspomniałem 
o rozumowaniu jego ; że w obec zmian dziś za­
szłych, lub które jaszcze zajdą, tracą wiele ze 
znaczenia swego i oświadczenia p. Ratazzemu uczy­
nione i nadane zaszczyty jenerałowi Goyon ; że p. 
Lavalette dotąd do Rzymu nie wyjechał, oczeku 
jąc na instrukeye, których mu dotąd dać wzbra­
niano się, a które teraz pewnie otrzyma.

P. Thouveael acz cierpiący znajdował się na 
radzie tajnej, dziś dla odpoczynku wyjeżdża na 
wieś, wróci we wtorek.

W jutrzejszych dziennikach ukaże się list jene­
rała Zamojskiego z powodu depeszy telegraficznej 
z Berlina nadesłanej i w pismach publicznych o- 
głoszenej, która tu sprawiła niemałe wrażenie, a 
której śmiało f  łsz zadać można, iż w dobrach 
hrabiego Zamoyskiego w Królestwie w pewnym 
klasztorze wynalazły poszukiwania rządowe 15000 
broni. Jenerał Zamoyski powtarza słowa p. Royer 
Collard ,nie wiem, ale zaprzeczam".

ŁTij-s usrsss o g .o S s w<3 'p  Fould pospieszył do Compiógne, a po godzinie 
12ćj wieczorem, a w i?c * d a t y l 4 g o b m  nodn 
saną została na* ministra l a *  -
sów, dymisya p. lo rcad e , m adam e mu godności 
senatorskiej.

Jakie układy nastąpiły  co do określenia władzy 
ministra finansów, i oznaczenia atrybncyi minister 
stwa stanu w chwili w której to piszę, dokładnie 
wiedzieć nie można. Wnosić jednak  należy, B)i 
Dister stanu raczej usunie się z swej posady, ani 
żcliby miał zezwolić na odcięcie sobie wszelkiego 
znaczenia politycznego. Być nawet m oie, że wszy­
scy ministrowie podadzą się do dymisyi, jeżeli wy­
magania pana Foulda zupełne zaspokojenie zna-

Cokolwiek się stanie akta ogłoszone dziś w Mo-
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L.  Przed kilkunastu laty zdarzyły się na kole 

jacb żelaznych w Anglii częste przypadki ognia i 
w ielkie ztad szkody , a nieraz i niebezpieczeństwa 
dla podróżujących osób,. Ilflkar&yj/j c l ^
padki ognia z tych lub owych przyczyn powtarzały 
się bezustannie. W końcu jedea z dzienników znie­
cierpliwiony bezskutecznemi narzekaniami jakby  
stając w obronie publiczności, napisał że temu złe­
mu nie będzie końca, dopóki Biskup się niespali. 
Jakoż za parę miesięcy w samej rzeczy tak się 
przytrafiło, że pociąg wiozący jednego z biskupów 
anglikańskich zajął się ogniem. Biskup wprawdzie 
ocalał, ale przypadek ten tak wielkie w kraju zro­
bił wrażenie, że kompanie dróg żelaznych zmu­
szone były obmyśleć środki zapobiegające na ko­
lejach takowym zdarzeniom pochodzącym z nie 
dbalstwa.

Nieinaczej też się stało podczas ostatnich smu­
tnych wypadków w Warszawie. Dopokąd ludność 
warszawska była knutowana, rozbijana, tratowana 
przez hordy kozaków i czerkiesów, i więziona 
przez oprawców policyjnych— zachowywano w An­
glii milczenie, nie z obojętności wprawdzie na tak 
niesłychane barbarzyństwo, (bo kogóżby one nie 
oburzały?); lecz dzisiejsza mądra doktryna niein 
terwencyi tłumiła w piersiach głos współczucia. 
Dopiero gdy horda barbarzyńska kozaków napadł 
szy na p. Mitchel spokojnie chodzących na ulicy 
zwaliła go na ziemię i niemiłosiernie oknutowała’ 
kłując go pikami wśród dzikiego krzyku: „To 
Świnia niemiecka" — gdy dnia 15 października 
panów James Murray i Williama Coleman zabra­
nych w katedralnym kościele zapędzono wraz z lu­
dem polskim, tłukąc aż kolbami do więzień cyta­
d e li— gdy ci dwaj ledwie za wstawieniem się za 
nimi konsula angielskiego, pułkownika Stauntor, 
mogli z kazamat być wypuszczeni, a n* skargi j a ­
kie konsul zanosił o poranienie Jerzego Mitchel, 
namiestnik Lambert odprawił go z pałacu bez wy­
słuchania — i gdy tak pokrzywdzony Anglik za­
miast poszukiwać swych krzywd i być dłużej świad­
kiem okrucieństw mongolskich, z obawy by na 
nowo może nie stał się ich przedmiotem, wolał 
opuścić nieszczęśliwy kraj, wystósował tylko na 
j.rzestrogę dla Europy te pamiętcą na zawi-ze do 
br. Russell Ministra spraw zagranicznych depeszę 
(obacz Czas Nr. 250): „Jeżeliby kiedy Anglia, Frau- 
cya i Prusy weszły w alians zaczepny z Rosyą 
skutkiem którego byłoby wprowadzenie barbarzyń 
ców wgłąb Europy, państwo, któreby to uczyniło, 
popełniałoby nie tylko wielki błąd polityczny, ale 
ciężką i moralną zbrodnię. Należy się wyprzeć zu 
pełnie tych bezbożników, ponieważ tchną uczucia­
mi przeciwnemi Bogu. I dla tego także niema mo­
żności aby porządek i sprawiedliwość miały istnieć 
z państwem, które przy każdej sposobne ści ogła­
sza się głośno za porządkiem, a depcze naród nie 
szczęśliwy, i samo naj pierwszym i największym 
jest butzycielem tak sprawiedliwości jako* też i 
porządku." Wtenczas to, po odebraniu takowej 
depeszy, br. Russell ocknął się z letargu, i począł 
sobie przecierać oczy, że to musi być źle, kiedy 
jego ziomkowie — owi nietykalni Gives Romani , 
jak  Lord Palmerston z swą opieką nad nimi zwykł 
był się przechwalać — byli tak obelżywie przez 
kozactwo traktowani. Uczucie zgrozy rozszerzyło 
się na cały' kraj. Goniec po gońcu był wysyłany, 
by się dowiedzieć co się w Warszawie stało i co

dzieje?
at Je,d“ym z uajpierwszych posłańców — jak  z li- 
sz” ne»« 30 Ł “ • P '8ane&° z Warszawy, i ogło-
Hon. kapitan’ ~  ¥
czór z d V w S f e S t  we, wtorek wie-
eo i do oddaniu twL ąda dla kon8«d» angielskie­go, l po oddaniu ich zaraz nazajutrz rano pospic-

ozuą koleją udał się naząd do Londynu, zabierając 
z sobą wice-konsula p. White, jako  naocznego 
świadka gwałtów i okropnych scen w. iszawskich. 
Jakie kroki w sprawie swych poddanych rząd an 
gielski przedsięweżmie; trudno teraz przewidzieć 
ale przynajmniej otworzą mu się oczy na działa 
nia Rosyau w Królestwie, którego istnienie na kon­
gresie wiedeńskim przez Anglią było zagwaran­
towane.

Po drodze, wpogranicznem miasteczku Sosnow­
cu , nowa dla tych podróżnych cudzoziemców 
naiarzyła się scena, charekteryzująca obecny rząd 
rosyjski w Polsce. Podróżna Angielka, wracająca 
do Anglii, była na granicy zatrzymana, lubo mia­
ła regularny paszport, niebył tylko podpisany przez 
władze rosyjskie na miejscu zkąd przyjechała. Za 
tym samym paszportem niejednokrotnie ona pier­
wej przyjeżdżała i wracała nazad do Anglii i nie- 
robiono jej jako kobiecie żadnej trudności. P. Wbite, 
z urzędu swego jako wice-konsul wstawiał się za 
nią, lecz na próżuo; urzędnik rosyjski nagraniczny 
oświadczył, że ją  przepuścić niemoże, bo takie miał 
rozkazy. P. White wtedy telegram wysłał w tej 
sprawie do wyższych militarnych władz w W ar­

szawie, lecz i to nic niepomogło, i tak biedna An­
gielka musiała pozostać w Sosnowcu.

Podający tę wiadomość wyśmiewa całą niedo­
rzeczność paszportów, twierdząc że we wszystkich 
porządnych rządach oue są skasowane, a tylko Ro- 
sya zachowuje je w całej mocy. Znał on na przy­
kład matkę jednego obywatela która mieszkała 
w Galicji, siostra jej mieszkała w Litwie, a jej 
teść był w Poznańskiem. Jego wnuk, chłopiec je ­
denastoletni b ł słabowitego zdrowia i lekarze do­
radzali dla niego zmianę powietrza. Rodzice pra­
gnęli go wysłać do księstwa Poznańskiego, lecz 
trudność była zyskania paszportu. Na podauą proś­
bę władze odpowiedziały naprzód, że chłopiec po 
wini n odbierać wychowanie w kraju. Lecz gdy 
zaręczano, że ma zabawić za granicą niedłnżej jak  
sześć tygodni, przysłano odpowiedź, że dowódzcy 
żandarmów trzeba się w tem poradzić, i zyskać 
jego pozwolenie. Nie długo potem rodzice odebrali 
list, w którym komendant żandarmeryi dał im znać, 
że potrzeba mu drzewa na zimę. Posłano mu drze 
wa i za drzewem otrzymano potrzebny paszport; 
I tak ciepło roztopiło lody. Co się tu mówiło, 
w powszechnem u nas jest używaniu i nic nierazi,— 
i jest może jedynym środkiem na zmniejszenie 
złego; lecz za granicą wydaje się to śmiesznem 
a nawet ohydnem.
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Z.Inaugurowanie lorda majora londyńskiego, p. 

Cubitt, w sobotę (9 b. m.) na wtóry rok urzędo­
wania, odbyło się z nadzwyczajną powierzchowną 
okazałością i przepychem. Oprócz licznych chorą 
gwi różnych cechów, przyczyniły się do tego zna 
ki ochotników londyńskich, piechoty i jazdy, któ­
rzy honorową straż na tej mieszczańskiej uroczy­
stości odbywali. Dzień skończył się jak  za zwy­
czaj, wspaniałym obiadem w Guildhall, na któ­
rym byli gośćmi ministrowie i ciało dyplomaty­
czne. Nie widziano jednak z pomiędzy niego naj­
celniejszych w obecnych okolicznościach, ambasadora 
włoskiego ani francuskiego; pierwszy nie był dla 
słabości zdrow ia, drugi nie wiadomo dla czego, 
a obadwa, co najpodobniej, dla głębokości swej
-"1  *4- , , ' T ‘ * J#-»-' - ~~ — G--■"•'--o*''
powiedział p. Adams, poseł amerykański, nic nie- 
znaczącą mową, w której wystawiał pośród toczą- 
cej się zgubnej tam wojny domowej korzyści spł 
wające z pokoju. Mowa lorda Palmerston, na któ 
rą podczas zamknięcia parlamentu publiczność 
z upragnieniem czekała, jako wyrazu polityki ga 
binetowej, była także nie wiele więcej znacząca, 
krótka i niemal blada. W wewnętrznych interesach 
wystawiał on niezmienną pomyślność kraju, ob 
fituść żniwa i t. d., a jeśli było jakie złe, jak na 
przykład pochodzące z ubytku surowej bawełny 
dla fabryk krajowych z powodu przerwania han 
dlu z południową Ameryką, to uważał je  za przy 
padkowe i przemijające. Z goła, ze złego wypro 
wadzał dobre. Ubolewał nad zatargami domowemi 
w Ameryce, i najgoręcej życzył, aby się wkrótce 
skończyły. Co zaś do polityki europejskiej, tyle 
tylko powiedział, a co jako najważniejsze tu przy 
tac am : „Poglądając na kontynent, mówił, bez 
wątpienia widzimy w różnych stronach zawikła 
nia stosunków europejskich, mogących gdyby nie 
postępowano z roztropnością i rozwagą, stać się 
źródłem do miejscowych zaburzeń; wszelako tu 
szę sobie, iż one nie nabiorą takich rozmiarów, by 
nas w prąd swój zająć mogły.“

Jednocześnie z wielkim obiadem u lorda majo 
, W.książę Konstanty z małżonką i księżniczką 

Gigą, był z wizytą u królowej w Windsor. Z te ­
go powodu baron Brunnow, jako towarzyszący im, 
nie mógł być obecnym w City. Z ministrów przy 
odwiedzinach W. księcia w Windsor, jeden tylko 
ir. Granville był obecny. Hr. Russell, który z u- 

rzędu swego jako minister spraw zagranicznych 
powinienby się tam znajdować, umyślnie może 
z powodów mu najlepiej znanych, nie b y ł; była 
tylko jego żona u królewskiego stołu na obiedzie. 
W. księstwo zaraz nazajutrz opuścili Windsor. Na 
dworną damą W. księżnej jest jakaś hr. Koma 
rowska.

Dziwne czasem dochodzą tu rzeczy. W litogra- 
fowanych drukach Bulliera czytamy następną 
„Gdyby zawierzyć można listowi naszego niemie 
ckiego korespondenta, memoryał miał być prze 
słany do cesarza Napoleona od marszałków szla 
chty rosyjskiej o obecnym stanie Polski i konie­
cznej potrzebie przywrócenia jej niepodległości 
tak dla dobra samej Rosyi jak dla spokojność! 
Europy. Rozumie się, że Cesarz, którego roztro­
pność i przenikliwość dobrze jest znana, odmówił 
przyjęcia takowego dokumentu. Pomimo to mani 
festacya ta niemniej jes t ważną." Z dzienników 
Times pierwszy wieść o tem ogłosił.

Korespondent paryski Globa znowu donosi, j a ­
koby liberalni rosyanie złożyli od siebie sumę 
2000 fr. dla szkoły polskiej na Batignoles. Lecz 
to najlepiej koled/.y moi w Paryżu sprawdzą.

R z y m  7 listopada. 
Dziś rano Ojciec ś. jeździł do świeżo odnowio- 

nego kościoła San-Garlo a Catenari poświęconego 
ś. Karolowi Boromeuszowi, i odprawiwszy tam ci 
ehą mszę rozdał własną ręką komunię przytom­
nym. Wiele bardzo ludu zgromadziło s'ę na dro­
dze Papieża i witało go głośnemi wiwaty.

Świat duchowny żywo je s t tu wciąż zajęty okól 
nikiem pana Minghetti ministra obrzędów w Tury­
nie, który w rzeczy samćj jest bardzo stanowczym 
i groźnym. P. Minghetti pisze do arcybiskupów, bi­
skupów, wikarych itd., że jest ich obowiązkiem u- 
znać czyn dokonany, i stawia poniekąd ultimatum 
i alternatywę przyjęcia królestwa włoskiego albo 
też narażenia się na najdotkliwsze prześladowania;

w razie zaś oporu duchowieństwa schyzroą nawet 
grozi. Okólnik ten jest jawnćm i otwartćm wyda­
niem wojny Ki ściołowi katolickiemu, który uważa 
za swego naczelaika i głowę Piusa IX , a nie 
księdza Passaglia.

Panowie Lemercier i Plichon, którzy tu przez czas 
jakiś bawili, otrzymali obadwa od Ojca ś. koman 
dę Piusowego orderu.

Hr. Vimereati udał się z Paryża do Turynu dla 
oznajmienia baronowi Ricasolemu skutku rokowań 
p. Ratazzi z Cesai zero. P. R itazzi zaś, który miał 
Paryż opuścić, ja k  to wszystkie dzienniki ogłosiły 
były, zostaje na jak iś czas jeszcze w stolicy. Po­
wodem tój zwłoki jest zaproszenie kawalera Ni­
gra do Compiegne przez Cesarza. P. N’gra obieca! 
swemu rodakowi i koledze nalegać koniecznie na 
Napoleona, by dał odpowiedź przychylniejszą wido 
kom turyńskiego dworu niż ta , którą p. Ratazzi 
z ust cesarskich usłyszał; a ten ostatni spodziewa 
jąc  się wciąż odpowiedzi takowćj, postanowi! za 
trzymać się i oczekiwać powrotu posła Wiktora 
Emanuela z Compićgne. Pan Ratazzi niewstąpi te 
raz do ministeryum, aczkolwiek pan Persigny za­
chęca go do tego. Woli on, aby baron Rieasoli 
przy otwarciu parlamentu sam oświadczył Wło 
chom, że o Rzymie teraz nie można nawet myśleć 
i stał się ofiarnym kozłem niechęci stronnictw, ca­
łopaleniem własnój niepopularności. Zręczny mąż 
stanu nie chce się kompromitować przez udział 
w ministeryum na śmierć skazanóm. Pan Ratazzi 
nie łudzi się wcale względem stanu armii włoskićj; 
mówiąc z osobami basdzo poufałemi nieukrywa 
wcale swój opinii dając armii tój przymiotniki, 
które we wszelkich innych ustach za potwarzby 
uchodziły. Wyznaje, że Cesarz Napoleon bardzo 
mu ostro o wojsku włoskióm mówił. Pan Ratazzi, 
który, jak rzekłem, nie chce wstąpić do ministe 
ryum i czeka, aby teraźniejsze runęło, kładzie za 
warunek późniejszego swego wstąpienia, by Ce­
sarz oświadczył publicznie, że wojsko francuzkie 
zostaje w Rzymie dla zasłonięcia li tylko osoby 
papiezkiój. „Najjaśniejszy Panie, mówił on do Ce­
sarza na ostataićm posłuchaniu Bwojóm, bez o 
świadczenia takowego, które mogłoby mi posłużyć 
do okiełznania i poskromienia stronnictwa ruchu, 
położenie moje stanie się nader trudnćm; niechęć 
jaką ściągnął na siebie baron Rieasoli obiecując 
wiele a dotrzymując mało lub raczój nic nie do 
trzymując względem Rzymu, przylgnie do mego 
nowego urzędu jako grzech pierworodny, którego 
zmycie jedynie od Waszćj Cesarskiój Mości zawi­
sło, jeżeli w kilku słowach Wasza Ces. Mość o- 
znajmić raczysz Europie, że nie dla utrzymania 
świeckiój władzy, która Włochom solą w oku sta 
uęła, ale dla bezpieczeństwa osoby Ojca ś. chorą­
giew francuzka powiewa nad zamkiem ś. Anioła." 
„Nic a mc panu w tym względzie obiecać nie mo­
gę", odpowiedział krótko a zimno Napoleon.

Wyjazd margrabiego de Lavalette do Rzymu 
tydzień opóźniony został, a obadwaj nuneyusze tak 
Chigi jako i Ledóchowski nie lOgo listopada jak 
mieli, ale w tydzień późuiój wyjadą.

Ksiądz Passaglia miał w Turynie długą naradę 
z baronem Ricasolim i mówił wiele o Rzymie. 
Rząd postanowił zasięgać jego rady w rzeczach 
dotyczących oświecenia publicznego. Wikary dye 
eezalny w Turynie odmówił księdzu Passaglia po­
zwolenia do odprawiania mszy. Oprócz tego osta-

-o./. . . a o  t nkŻA w  ł ń m ih ia Apia  p k s n r  J n t
I i yerani i ekskunonik  Keali.

Dziś rano ukazała się tutaj odpowiedź Mgra 
Franciszka Nardi audytora Roty i prałata domo­
wego Jego Świątobliwości na broszurę księdza Pas- 
saglia pod imieniem Ernesta Filalety wydaną: 
O powinności biskupa rzymskiego mieszkania w R zy­
mie w razie nawet gdyby Rzym stał się stolicą kró 
lestwa włoskiego. Broszura ta poprawiona przez 
Piusa IX jest wyrazem myśli papiezkiój i dla tego 
pizyjdzie mi jeszcze może wzmiankę o niój u 
czynić.

W Rawennie odkryto znaczną część starożytne 
go pałacu królów gockich. Jestto bardzo 
nabytek dla archeologii.

Wiedeń 17 listopada. Już nie jako  wieść, lecz 
jako rzecz pewną głoszą po dziennikach, że mini­
steryum ma zamiar wnieść budżet przed Izbę de­
putowanych teraźniejszej Rady Państwa. Dzienniki 
centralistyczne rozbierają dziś ten przedmiot; prze­
ciwne zaś organa publiczne milczą dotąd, albo 
zaledwie natrącają o tem z lekka, ja k  gdyby nie 
dawa y temu wiary. Wszelako między centralista 
mi niema8z zgody w zapatrywania się na ten za 
mierzony krok rządu, a główna różnica na tem po 
lega, że jedne z organów centralistycznych utyli­
tarną tylko stronę m ają na baczeniu, gdy diugie 
obstając przy zasadzie, bronią nietykalności zasac 
konstytucyjnych, jak  gdyby się lękały, że taka 
zmiaoa pierwotnego ducha ustawy zasadniczój, mo 
że całą ustawę podać w wątpliwość. Wolałyby one 
więc raczój, aby ministeryum faktycznie pod wła­
sną odpowiedzialnością w kwestyach finansowych 
rozstrzygało, aniżeli aby zmieniało lub naciągało 
paragrafy konstytucji. Ale i w łonie samego mi­
nisterstwa zachodzi podobna różnica zdań pod tym 
względem, a jeżeliby się ona potwierdziła, to tru 
dno przypuścić, żeby s:ę mogło obyć bez zmiany 
osób w składzie ministerstwa. Dwa odmienne za- 
Jiłtry wauia się organów centralistycznych reprezen­

towane głównie są przez Ost Deutsche Post [Presse.
Pierwsza w rozbiorze tej kwestyi zdradza wy 

raźnie, że uie jest konstytucyjną, lecz tylko mini 
steryaluą, tak iż mimowolnie nasuwa się, czyta­
jąc  jój artykuł dzisiejszy, to co o niój przed kil 
toma dniami w zażartości polemicznćj powiedział 

jeden z dzienników, że nie pytać u niój o zasady 
wyznanie polityczne, bo hołduje każdemu kto u 

władzy: była mioisteryaluą pod'Windischgratzem, 
jak poa Bachem, jak  pod Schtnerliogcm. Otóż Ost 
Deutsche Post tak sprawę budżetową przedstawia: 
dzie o to, czy ma być budżet przedłożony Kadzie 

Państwa, czy w drodze ordonansowój załatwiony. 
Minister Stanu jes t za przedłożeniem, i już się 

niektóremi frakeyami w Radzie Państwa nara­
dzał w tój mierze; minister skarbu jes t za odro­
czeniem tój sprawy aż do zebrania się Rady peł 

ój. Ost Deutsche Post postawiona m iędzy ta rui 
dwoma zdaniami, uie przewidując jeszcze, które 
przeważy, mówi dziś, że za obudwoma temi pi*, 
nami słuszne przemawiają powody, a nie zadaje 
sobie nawet pytania, czyli przeciw obóin nie przema­
wiają żadne,jak np.pizeciw pierwszemu, że to krok 
niekonstytucyjny, gdyż tylko Rada pełna ma pra­
wo rozbierać budżet; przeciw drugiemu, że o ze­
braniu Rady peLćj ani podobna teraz myśleć

Ministrowi skarbu zarzucają, j ak mówi Qst D  
Post, że chce sobie oszczędzić kłopotu jafeiby nań 
zwaliła dvskusya w Izbie, a po kilku miedącacb, 
skoro w y d a tk i  i dochody staną się faktem, rozbiór 
budżetu będzie musztardą po obiedzie, a p. Ple­

ner zasłoni się patentem z lutego, który mu na­
kazuje Radzie tylko pełnój składać rachunki. Pan 
Schmerling ma znów za sobą to, że nie idzie o sa­
mo rozpisywanie podatków i pokrycie rozchodów, 
ale i o kontrolę. Zdaniem zaś Ost D. Post lepsza 
kontrola choćby nie kompletuój Rady Państwa, niż 
żadna. Głównie z ś rozchodzi się jeszcze i o to, 
czy uchwały R idy szczuplejszój w kwestyach b u ­
dżetowych będą miały moc obowiązującą, a n a ­
stępnie idzie i o to, czy budżet wojskowy będzie 
podciągnięty pod obrady. Ost D. Post apeluje do 
patryotyzmu Rady Państwa i do względów na o- 
szczędność, i temi dwoma motorami chce rozbić jój 
skrupuły co do kompetencyi. Jeżeliby zaś miały 
się spory o kompetencyę wytoczyć, a obrady pozo­
stać bezowocoemś, albo budżet wojskowy miał być 
wykluczony z pod obrad, to niechby już p. Plener 
wziął na siebie odpowiedzialność i ordonansami 
zastąpił konstytucyjne przepisy. Na tem rozdrożu 
stanęła Ost D. Post, czekając, czy ministeryum j e ­
dną czy drugą pójdzie drogą.

Presse, którój przedewszystkiem zawsze idzie o 
ustalenie systemu parlamentarnego, nieprzyzoa- 
je  żadnemu zgromadzenia nie będącemu całko­
witą reprezeutacyą wszystkich części monarchii, 
atrybucyj parlamentarnych. Już dawniój sam 
podział reprezentaeyi na radę pełną, radę szczu­
plejszą i sejmy krajowe kłuł ją  w oczy; a teraz 
obawia się, aby przypuściwszy dzisiejszą RaJę 
do praw zgromadzenia pełnego, niesprowadzić roz­
kładu zupełnego w czynnikach konstytucyjnych. 
Dla tego przewidując, że przedstawienie budżetu 
mogłoby się przyczynić do rozbicia Rady, w któ­
rej prawa strona i ściśli konstytucyonaliści z le­
ni ój strony oświadczyliby się niewątpliwie przeciw 
obradowania budżetu, stara się zawczasu odradzić 
ten krok rządowi, przyczem nadmienia, że plan 
ten nieznalazł przyjęcia u tych członków Rady 
Państwa, z którymi ministeryum w tym celu po­
rozumieć się pragnęło. Wzięcie pod obrady tój czę 
ści budżetu, która przypada na kraje w Radzie 
szczuplejszój reprezentowane, sprowadziłoby dua­
lizm niedający się póżaićj zatrzeć, a nawet mógł­
by przywieść do utrwalenia nietylko dualistyczne­
go, ale nawet fedcralistycznego systemu. Presse 
staje na polu ustawy zasadniczój z 26go lutego a 
nadto powołuje aię, co się jój nigdy nie zdarzyło, 
na dyplom październikowy, wywodząc z obu tych 
aktów konstytucyjnych niemożność wzięcia pod o- 
brady budżetu.

Zachodzi tu wszelako to ważne pytanie, które­
go nierozbierają dzienniki, czy ministerstwu tyle 
idzie o sam budżet, zwłaszcza, gdy rozpisanie po­
datków jnż uskutecznione na drodze nieustawoda 
wczój, ile o precedencyę we wszystkich innych 
kwestyach finansowych. Rada Państwa, któraby się 
□ieuchylif t, od uchwalenia budżetu, nie mogłaby 
zusleść dostatecznych powodów, aby się wymówić 
od wzięcia pod swój ruzbiór i uchwałę sprawy 
regulacyi stosunków z bankiem, a nawet uchwale­
nia pożyczki jako następstwa niedoborów budże­
towych. Kapitaliści nia będą wchodzić w to, czy 
Rada szczuplejsza ma kompetencyę, skoro by tę 
kompetencyę rząd jój przyznał, a ona ją przyjęła; 
ale dbaliby o to jedynie, aby jakakolwiek korpo- 
racya uzuana za ogólną reprezentacyę p ństwa 
wzięła na siebie rękojmię pożyczki. W t m leży 
główna w przyszłości doniosłość planu przedłoże­
n ia  hnrtł.e.tn r ia is ie jm ó j  R a d z ie  P a ń s tw a .

— Na sobotniem posiedzeniu Izby deputowa­
nych prezes zawiadomił, że hr. Wojciech Nostic 
marszałek sejmu czeskiego, któremu Izba odmówi­
ła urlopu do końca sesyi, złożył mandat swój. Na­
stępnie oznajmiono rezultat piątkowych wyborów 
do wydziałów dla wniosków Taszka (o niezawi­
słości stanu sędziowskiego) i Schindlera (o  spo 
i r  a™d ? b8zeru0mi projektami do

I ? '  a Cim«u rr . '  ^ otbkirch, Hasner, Prażak,
Mandelbltih, Harlig. Po odpowiedzi hr. Wickenbur- 
ga, ministra handlu, na dawniejszą interpelacye 
względem ceł ua Elbie, przystąpiono do wyboru 
wydziału dla wniosku Mliblfefda tyczącego się za* 
prowadzenia sądów przysięgłych. Wybrani zostali: 
Lawelka, Waser, MUhlfeld, Taszek, Iseczeskul, 
Wemsch, Prażak, Lapinna, Rieger, Grocholski, 
Froschauer Herbst, Giskra, Zybhkiewicz, Kromer!

Prezes odczytał pismo z prezydyum Izby wyż- 
szój przekazujące Izbie niższój napowrót ustawę 
gminną, z zaleceniem, aby Ministeryum przedsta­
wiło projekt do prawa o udziale gmin w ponosze­
niu Ciężarów gminnych. Pismo to odesłano do da­
wnego wydziału gminnego.

Z porządku dziennego przyszedł pod obrady 
wniosek Tarczanowskiego, który brzmi: W króle­
stwie galicyjskiem istnieje w większój częci gmin 
ciężar gruntowy, który uiszczanym bywa przez po- 
jedynczyeh członków gmin na rzecz probostw obu 
obrządków, bądź to w dostawie ziarna wszelkiego 
rodzaju, bądź w innych naturaliach (zwany mes- 
saliami i dziesięciną). Gdy już wszystkie ciężary 
gruntowe zostały po części wykupioue, po czeńid 
uregulowane, przeto Wys. Izba zechce uchwalić 
aby i teu ciężar gruntowy w miejscach gdzie jc ’ 
szcze istnieje, został wykupiony za stósownem wy­
nagrodzeniem. J

Sprawozdawca wydziału wnosi: 1° Co się tyczy 
dziesięcin: zważywszy, że naturalia składane na 
mocy prawa poboru dziesięciny, już patentem z d.
7 września 1848 r. zniesioue zostały za słuszneiu 
wynagrodzeniem, a zaniedbanie zgłaszań się ze 
strony obowiązanych tem m niej powinno Wypaść 
na szkodę ich, iż zniesienie nastąpiło z urzędu 
wys. Izba zechce uchw alić : Wniosek T a r c z a m i  
-.kiego, o ile tyczy dziesięcin, odesłać do Minist-- 
rinm celem w ydan ia  rozporządzeń prawnvcb a 'L  
, .m I .  Galicji i r J S S t & Ó S
by jesac g y, zniesionemu były za wynagro- 
dżemem prawnem,jakieby obliczonm  zo sta ł?2 o  Co
S1SGalicyi i ^ S f r -  Z7 aży4V8zy> że oznaczony 
szania sfe i i  t'bwie8zczony termin zgła- 
toffych n t i i”1 wykupna tych ciężarów grun- 
oieme k uPłyn%ł» 40 Przeto jednostronne wyku­
pienie bez przyzwolenia strony diugiej m o g ło b yL i t  Birouy aiugiej mogłoDy

o nastąpić na podstawie nowej ustawy o wy- 
‘■mszczen e, Izba zechce uchwalić przejście do po­
rządku dziennego względem drugiej połowy wni - 
ska Tarczanowskiego tyczącej się mesaliów.

Rozprawy, które nad tym przedmiotem toczyły 
się, nie miały tyło cechy dysputy co rozmowy 
zwłaszcza pod koniec. Szło naprzód o to czy te ’ 
min obowiązuje lub nie, następnie jak i źachodzii 
sto unek między patentem cesarskim a roznorza- 
dzeniami ministeryaluemi. Z deDutowanvrh n o
skich “ b i e r ^  krótko głog Zyblikiewicz parę razy, 
X. Ruczka, Heletl. Poraź pierwszy w tem zero- 
madzemu zrobiono wzmiankę o konkordacie
Wzmianka ta wyszła z nHt Y - j  - i
driw ia nia iai o n„T • . K aczk i , i dzienniki

9 J !» a dziw ią się dia tego, że teraz po-
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zwolono im potępiać konkordat, gdy n iedaw no  Cesar/ wystósował dalej następująca pismo do przypisywać nawet Cesarzowi. Wtedy wszystko
temu me pozwolono go nawet rozbierać. Oaz. Wie p. Acbilesa Foulda: się ułatwi, bezpieczeństwo zostanie przywrócone,
aenslca urzędowa zamieściła nawet nie dawno te- „Kochany punie Fould! Tak jasno przedstawiłeś zasoby osiągną rozwój, kłopoty obecnego połoie- 
idu artykuł polemiczny przeciw konkordatowi, co na radzie prywatoój i n i radzie ministrów niebez- nia uregulują się w stosownych warunkach a u- 
dowcdzićby mogło jej wielkiego liberalizmu, gdy- pieczeóstwo zagrażające memu rządowi i poparłeś czyni wszy zadość wymaganiom przeszłości, nie 
by nie dowodziło braku politycznego taktu. W koń- zdanie Twoje argument smi tak przekonywającem', będzie się można lękać ich powtórzenia, 
cu obrad wniosek wydziału przyjęto. Biskup L'- że zdecydowany jestem przyjąć w zupełności Twoje „Przypuściwsy nawet, przeciw wszelkiemu praw 
twinowicz nie zabierał głosu, lubo zdawało się, idee i kazać zamieścić memoryał Twój w Mo- dopodobieństwn, że z zapełnego nok ju, Europa
t  eH ^ J l edDa,° ° bCh°dziĆ W 611 l ^ } M n i t o r z e .  p a jd z ie  nagłe’w stan wiljny, zrzeczenie’s ę  przez

dokładnie jes t mu znany. X. Kuziemski tylko „Przyjmuję tem cbętmćj Twój system , że od Cesarza prerogatywy dotyczącej wydatków publi- 
głosował z włościanami. Podejrzliwe dzienniki u- dawna jak  Ci wiadomo szukałem sposobu stałego czmcb, nie stanic się wedłuo- zdania mego nie- 
trzymuja ze ten sposób rozbicia się głosów był określenia kredytu państwa, ograniczając ministrów bezpieczue n. Jakież w istocie°moc*rstwo było po 
z gory ułożony. . ua budżecie regulaminowym. Lecz nowy ten sy wszystkie czasy najgotowszem do wojny? Histo

— Donosiliśmy, że hr. Miko gubernator Siedm io stem wtedy tylko z korzyścią w życie wprowa rya odpowie że Francya. Przy wyknienie narodu; 
grodu 1 ° a*“ en« »hrabianarodu saskiego*4 przy-1dzonym być może, jeżeli ten , który umiał zgłębić jego miłość sławy, zaufanie w wodzu jikiego so
był, do wieama. Powodem tego ich przybycia ja- jego trudności, zechce się poświęcić wy: onaniu bis nadała, s^ tego pewną rękojmią. Nigdy kraj
ko ! kilku innych osób były narady nad przy- jego. Powierzam Ci więc tekę finansów, i wdzięcz nasz nie pozostał głuchym na pierwszy odgłos 
■złym losem tego kraju. Siirgony w liście z Wie ny Ci jestem, że się podejmiesz zadania, którego wojny, a zawsze zadziwiał 0n nieprzyjaciela na 

onosi, że niewiadomo jeszcze, czy hr. Miko skutki będą pomyślne dla interesów powszechnych, glością swoich uzbrojeń i wybuchem gwałtownyn 
pozost. nie na arzędzie, lub czy nie będzie zamia- Przekonauy jestem, że na tem nowem stanowisku, i nieprzepartym swojej energii. Cesarz niozapo- 
nowany w jego miejsce gubernator cywilno-woj oieprzestauiesz mi dawać jak  dawnićj dowodów mniał ogromnego zapału, który mu towarzyszył 
skowy. Jeszcze przed dwoma tygodniami mówio przywiązania i patryotyzmu. przy odjeździe jego do Włoch. Znajdzie on go
no o zaprowadzenia w Siedmiogrodzie tych samych „Przyjm kochany panie Fould zapewnienie szcze zawsze i może być pewnym, że go niczawiedzi"
wyjątkowych rozporządzeń co i w Węgrzech, lecz rćj mojćj przyjaźni. lojalna i pełna poświęcenia pomoc wszystkich
od zamianowania kanclerzem hr. Nadasdego wieść „Napoleon*. wielkich ciał państwa, jeżeli interes Francvi lub
ta ucichła. Podatki wpływają bez egzekucyi, a są Pod powyższemi dwoma dokumentami Monitor dynastyi wymagać będzie nadzwyczajnych wv 
dzą powszechnie, że i pobór da wojska odbędzie zamieszcza memoryał nowego ministra finansów, sileń".
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A n g l i a .
., , .  - .  -- - ,—r — . — j    — -  .. mu-i Lord major londyński wyprawił w d. 9 b. m.

Ciło wszystkie podatki, zaś Hermanstadt, gdzie jest rego dla zbytnićj obszerności dosłownie niepoda-1 w wspaniałój sali w Guildballe z powodu swćj in- 
ognisko knnstytucyi z 26 lutego, dłnżne jest sbar jemy, p. Fould dowodzi, że Cesarz zrzec się wi stalacyi wielką ucztę na tysiąc sto osób należą-

niekonstytucyjuie n:e próbować wprzódy zebrania I zwolenia stanowiony. Memoryał mieści w sobie I wniósł pierwszy toast za zdrowie królowćj, a na­
się sejmu. długi wykład, w jaki sposób Izby przyzwalały na stępnie za innych członków rodziny królewsiići

I h n n i n t  W v H l n »   i _______I _____________   „  i_ - . i  , J •. nnaro 
oddał 

przyczynił się
t “ a . . r ™ - . , „ - | U,vuUO„ , w .u» . mum w uiCui uicuiuzn wuBo usia- ioca wyjątku do utworzenia korpusu ochotników,

lenimego, Jerzego Ayworę, żupaua Czauadzkiego; lenia stanowczego budżetu. Pochwala następnie stanowiącego według zdania jego już dziś najcen 
i hr. A ladara Andrassego, żupaua Gemerskicgo; zarząd fiaansów w ostatnim lat dziesiątku, tylko niejsze posiłki armii, na jak ie  kiedykolwiek kra 
następnie nsuoął Jana Damaskina, żupaua Toma kredyty nadzwyczajne uważa za niewłaściwe. mógł się zdobyć „lecz jeżeli dodał książę, noku
skiego; hr. Wiktora Staraya, administratora korni- „Rzeczywiste niebezpieczeństwo dla rządu fran* silibyście się kiedy zastąoić armie ochotnikami
tatn Bereżskiego; Karola Raga:ego, żupana Tor- euzkiego mówi on, leży w wolności jak ą  posiada cały system korpusów ochotniczych zostałby  ̂
uaw saiego;— zamianował zaś administratorami: rząd w stanowieniu wydatków bez kontroli pra- dług zdania mego zwichnięty iest to zresztą ?ua 
w komitacie Moszonskiem, Ludwika Kronera, dy wnoj władzy. Nic nie jest trudniejszego według nie ochotników samveh i la k  sadze całee-? Indn 
spouowanego naczelnika komitatu; w Szaroskim, jego zdania jak  walczyć przeciwko najnaturalaiej-1 angielskiego/' * J * g
JaTa ^ J tT at8AL y8p^ a0Waneg°. nadProknr*tora; szej ze wszystkich ponęt, przeciwko ponęcie po Książe Somerset w odpowiedzi na ten toast w imie
w emeskim, dysponowanego radzcę tw oru Anto- żytecznych wydatków. Prawo stanowienia kredy- niu marynarki, mówił o wielkich usługach jakie 
niego ozabo; w Bereżskim, dysponowanego naczel- tów dodatkowych czyni zładzeniem prawo weto- floty angielskie oddają sprawie pokoju i handlu 
Bika komitatu, Pawia Tabody; w Komo/n^kim, waaia podatków. W ostatnich latach, mianowicie świata.
dysponowanego naczelnika komitatu, Jana Am od r. 1858 czyniono z tego prawa użytek nad Lord nnjor spełnił na tenaie toast za nomyśl
brosza. Za zezwoleniem J. C. Mci, kancelarya na- zwyczajny. Od r. 1851 do r. 1861 przyzwolonym aość City londyńskiego i j.»go handlu
dworna węgierska zamianowała k im sarzam i kró- został kredyt nadzwyczajny w ile*" *-*•-*-- * ■ • . . . .
lewskimi: Andrzeja Hawasza, byłego burmistrza miliardów i tym sposobem niedo 
w Kremnicy, na komitat ZwoJeńiki; Karola Loka stwa coraz więcej wzrastał. Najv
tosza, byłego naczelnika komitatu, na komitat memoryału leży w owym ustępie: „Ażeby wydat-lści zawdzięczaliśmy'nieraz od' lat pięćdziesięciu 
uzanartzki; Józefa Koreskę, dysponowanego naczel- kom tym wystarczyć uciekano się do kredytu pod że niezostaliśmy popchnięci na pole walki. ' 
nika komitatu, na komitat Gemerski; Józefa Ro- rozraaitemi formami i z przyzwoleniem władzy „Mamy wpośród siebie dziś wielką liczbę ludzi 
Bty, dysp. naczelnika powiatu, na komitat Tor publicznej czerpano ze źródeł osobnych przez pań znakomitych, ozdobę swych krajów, którzy wy- 
nawski. stwo zarządzanych instytucyj. Pożyczki z r. 1854, brani zostali z powodu swćj zręczności i wyszcze-

Kancelarya nadworna Siedmiogrodzka, na mocy 1855 i 1859 wyuoszą nie mniej jak  dwa miliar gólniającego światła, aby reprezent .wali swój rząd 
udzielonego sobie upoważnienia cesarskiego, przy dy. Przy ustanowieniu przywileju banku, państwo aby u&ładali się o kwestye prost i lub zawiklaoe' 
wróciła zostającego przy życiu komisarza prowio /absorbowało nadany instytucyi tej przyrost ka- fttóreby dać mogły powód do wojen pomiędzy na- 
cyonalnego dystryktu Dewa, Władysława Barczay, pitału stu milionów. Kasa uposażenia ubog:ch, rodami. Zespalam z toastem moim imie człowieka 
na dawny urząd i zamianowała takiemiż komisa- która 135 mil.onów otrzym ała/ujrzała swój kapi- którego umysł musi w okoli ’
rzami. do dystryktu Szybińskiego (Hermanstadt), tał rozpływający się w skarbie państwa który jej być bardzo zajętym sprawami 
J 5 radz,cę  ^kraj.; | oddzielił wprost zapisów w wielkiej księdze, na nieszczęście pogrążony jest w zawichrzeńia na

cy? ri ktU T i48kieg°, (HerT 8Ladt)' tSi  w skarbie być M rfzo s p ^ I l ^ j n
hrydeiyka bchellera, dyspon. radzcę sądu kraj.; udzielił wprost zapisów w wielkiej księdze, na nieszczęście pogrążony jest w  zawichrzeńia na 
do dystr. Kołoswarskiego (Klansenbnrg), W łady-1 W końcn przystąpiono do now ej m odły pożyczk i, I Jer dla  indzkości przykre. Niema narodu w  któ- 
Bława Inczedi, inspektora reklamacyjnego; do t. j. obligaoyj 301etnicb, których w r. b. 132 mi- rymby te zawichrzeńia budziły więcćj współczucia 
dystr. Bystrzyckiego, Gabryela Dorgo, dyspon. pre- lieny puszczono w obieg. jak w Anglii.
zesa sądu urbaryaiuego. _ „Publiczność zapisywała się na te pożyczki ' „Niemam potrzeby wymienihć tu Amerykę Wia-

— Pułkownik z adjutantury jeneralnej bar. Fran- z wielką żarliwością, lecz byłoby to oddawać się że z toastem moim imie ministra amerykańskiego
ciszek Filipowicz dc Phihppsberg, otrzymał do- niebezpiecznym złudzeniom, licząc nieograniczenie i mogę go zapewnić że lud angielski nic bardzićj’ 
wództwo brygady i order korony żelaznej 2ej kl.; na rozwój kredytu narodowego. niepr/gnie jak  ujrzyć wkrótce dzień, w którym
pułkownik i brygadyer ks. Alfred Wiodischgratz, „Stan kredytu winien tem więcej zwracać uwa- zawikłania te jak się spodziewamy, chwilowe, zu 
po8Umęty na stopień jenerała m ajora; podpnłk. gę Cesarza, ile że położenie finansów zajmuje pełnie znikną w tym wielkim i wolnym kraju.44 
bar. Herman Dahlen de Orleburg, mianowany do wszystkie umysły. Od chwili ostatniej dyskusyi | (głośne oklaski.)
wódzeą 53go pułku piechoty Arcyks. Leopolda, a nad budżetem obliczono, że wydatki niepokryte Minister amerykański podziękowawszy lordowi

nowany honorowym jenerał-m ajorem ; pensy ono ludzi trudniących się interesami którzy bez wy 
wani jeneraL majorowie: bar. Gustaw Rummers-1 jątku przewidują i przepowiadają kryzys tem

większą, iż za przykładem państwa i w celu ule­
pszeń i postępu może zbyt nagłego, departameota, 
miasta i stowarzyszenia prywatne rzuciły się na 
drogę wydatków nader znacznych.

„Prawdziwym środkiem zażegnania tej kryzys, 
jest działać nagle i stanowczo i zamknąć źródło 
złego, UBUwając kredyty dodatkowe i nadzwy-

kirch i Jan Weyraann

F r a n e y a ,
Pismo cesarskie do ministra stanu, o któróm 

doniósł telegram paryzki z dnia 14 listopada za 
mieszczony w Nrze z soboty, brzmi następnie:

„Panie m inistrze! Zgadzam się całkowicie ze.

svm acJi’ finarL w óf°n id ° I . „Zanim utworzyłem sobie zdanie i podałem ra
tn i^ r ^ a d ^ ^ f j i s t r ! ' w '3 p08'C(lzea‘n rady Prywa‘ I dę”Waszej Ces. Mości zrzeczenia się przywileju 

n- ’• j  . Ł rozrządzania bez poprzedniego wotnm ciała pro„-
i ”n«iW  hndi tnwi 8 m0Jem wodawczego zasobami państwa, rozważyłem jakieło nadać budżetowi niezmienne granice i często  . • • • •
wyrażałem życzenie moje pod tym względem pra H 8?- l!g° zkrze,cze? 'a »“  W]^ J
zydując radzie stanu. Pre Ugłęb.ałem rzecz, tem bardztej mi się zdaje, że

vt • , . i i *  . • . . ,  . prerogatywa ta stawia Cesarzowi wielkie trudno-
„Na rueszczęście okoliczności nieprzeoid ne i śei bez żuinej korzyści, któraby je  wynagradzała, 

co zie więc j wzrastające potrzeby staw. iy mi Wewnątrz kraju jes t to zachętą dla gmin i pry- 
na zawa zie w osiągnięciu tego celu. Jedynym wataych do rozmaitych żądań, a w jakiż sposób 
skutecznym środkiem dojśc.a doń jest, zrzec się Cesarz odrzucać je  może, jeżeli żądania te są wy- 
Btanowe/.o przynależnego mi prawa otwierania I razem  życzeń ludności opartem na rzeczywistych 
w nieobecności Izb nowych kredytów. System ten I potrzebach i upoważnione przez poprzednie przy 
wykonywanym będzie bez szkody dla państwa, I Kłady ? Jednakże interes naszych finansów wyma 
jeżeli po bacznym rozbiorze możliwych oszczędno- gałby bardzo często, aby spełnienie tych życzeń 
ści, lojalny wyraz potrzeb rzeczywistych admini- było odroczone
stracyi przekona ciało prawodawcze o potrzebie „W obec zagranicy, jeżeli władza rozporządza-
n u b l m T 0 "P083*601" rozma,t>ch 6ał§zl słn%  nia w danej chwili i bezpośrednio zasobami wieł 

TTm»pJH, n  • • • i aiego narodu jest siła, jest ona zaiste t*.kże uie-
ni." / f i  2 W,ę° ° f  KrZ<5 mo,m.* woła; bezpieczeństwem. Obawa jaką rzecz ta przejmuje
0 ^edem  postMowiA*- set! a ®°. zawiadomić naszych sąsiadów, zmusza ich do nadzwyczaj-
' ■ 2  pr : r :  zrzeczenla ■ Uych uzbrojeń. Wtedy tylko odzyskują spokojność,

,,  dodatkowych lnh P08.ledz®n kre /  zgromadzą siły wyższe od tych, jakiemi się
i« tn stanowić h t̂ zwy czaJ nyck- Post*- sądzą być zagrożonemi, i jakie wyobraźnia je  

/ « T iektńrp według prz!?zec*CZ?ŚĆ senatus-consuI w większych rozmiarach przedstawia. Obawa
J^lk iim P sekcvam i w o to w S e h n H f!60 uregPlnj,C I u > Je9t dziś może )edynym węzłem łączącym je
ministerstw rozmaitych | szcze w wspólnem ̂  uczuciu ludy europejskie, po

„Zrzekając się prawa, posiadanego;równie t przez 
monarchów nawet konstytucyjnych, którzy panowali 
przedemną, mniemam że przedsiębiorę rze z n0 
żyteczuą dla dobrego zarządu finansami. Wierny 
początkowi memu, niemogę uważać prerogatyw 
korony aui za świętą spuściznę, którćj niewoluo 
dotykać, ani za dziedzictwo^moich ojców, któreby 
należało przedewszysfkiem nietykalne synowi me 
mu przekazać. Jako wybrany przez lud, jako re 
prezentant jego interesów, bez żalu poświęcę wszel 
ką prerogatywę nieużyteczną dobru publicznemu, 
równie jak  zachowam niezachwianą w rękach mo­
ich wszelką władzę nieodzowną dla pomyślności
1 spokojności kraju.

„W końcu, panie ministrze, proszę Boga, aby
Cię miał w swojćj opiece.

„Dan w pałacu w Compiógne 12 listopada 1861.
P°dp. „Napoleon."

między któremi instytucye ich i interesu stanowić 
by powito y przedział. Niema potwarzy tak nie­
rozważnej, aby jej nie podjęto, niema najdziwacz 
niejszego pomysłu, któryby nie znalazł wiary po 
międ y niemi.

„Gdybyś W. C. Mość zrzekł się dobrowolnie tej 
władzy więcej pozornej niż rzeczywistej, bardziej 
groźnej niż skutecznej, przywróciłbyś nietylfeo za­
ufanie we Franeyą, lecz uspokoiłbyś obawy Euro­
py i odjąłbyś wszelki pozór nieprzyjacielskich 
knowań. G dyby ujrzano, że wydatki na armię i 
marynarkę podlegają regularnemu wotowaniu ciała 
prawodawczego nie uważanoby się P«d groźbą 
nagłej i niesjiodziewanej zaczepki, rządy nie za­
puszczałyby się więcej w te rujnujące zapasy, któ­
re je  popychają na wyścigi na drogę uzbrojeń i 
przygotowań wojennych, ludy niewidziałyby wzra­
stających corocznie ciężarów, które je  podburzają 
przeciwko Francyi i których ochydę ośmielają się

żytnych spory pomiędzy narodami przynosiły za 
wszo w skutku wojnę. Szabla była jedynym roz­
jemcą i zwycięski szermierz dyktował poniżające 
warunki zwyciężonemu nieprzyjacielowi. Wszystko 
to zmieniło się materyalnie odkąd układy poprze- 
dzsją wojnę; bardzo często ją  czynią niepotrzebną. 
Powiedzieć można, że łańcuch stosunków ustalo­
nych przez dyplomacyę, jest nieustającym środkiem 
przywrócenia przyjaznych uczuć pomiędzy naro 
dami.“

Minister oddawszy pochwały terażniejszój dyplo- 
macyi, która przewyższa dawniejszą jak  rzekł 
pod względem szczerości i otwartości uczuć w u ’ 
kładach mówił dalćj:

„W Ameryce jesteśmy tak przyzwyczajeni mó 
w ć to co myślimy; może mówimy nawet z zbyte­
czną swobodą— i ja  sam do tego przywykłem, że 
byłoby mi niepodobnem dopełnić mego posłanni­
ctwa w Anglii, gdybym przez moich mocodawców 
był powijanym mówić to czego nie myślę (okla 
ski). Pozwólcie więc abym was zapewnił, że głó 
wnym moim celem jest starać się o utrzymanie 
dalsze stosunków przyjaznych, jakie tak długo 
istniały pomiędzy obu narodami (oklaski).

Lord major wzniół następnie toast za zdiowie 
ministrów angielskich i wspomniał imie lorda Pal­
merston a.

Lordowi Palmerstonowi, gdy powstał, dlagie i 
żywe towarzyszyły oklaski. Chwalił on naprzód 
ochotników, potem mówił o pomyślnym wypadkn 
żniw i dochodów. „Wypadki amerykańskie zagra­
żają, rzekł on, przez jakiś czas fabrykom 
bawełnianym w A nglii, lecz spodziewać się 
trzeba, że przemysł zdoła zaopatrzyć się gdziein- 
dzićj w płody surowe i że złe chwilowe jakiego 
dozua, ten będzie mieć skutek szczęśliwy, że 
W. Brytania przestanie wyłącznie zależeć od tar 
gów amerykańskich w nabywaniu jednego z naj­
ważniejszych żywiołów fabrykacyi.

„Panowie! rzekł dalćj lord Palmerston, rzneiwszy 
okiem po za kraj, odkrywa y w kilku krajach 
europejskich spory, które jtże li rostropnie nie zo­
staną rostrzygnięte, mogą wywołać wstrząsnienia 
miejscowe, lecz wstrząśnięcia te jak  się spodzie 
wam, nie sięgną aż do nas (oklaski). Po tamtćj 
stronie Atlantyku widzimy także z wielkim żalem 
uaszym nieporozumienia nąjsmutniejszćj natury po­
między tym i, których braćmi naszymi nazywamy 
(oklaski).

„Nie do nas należy wydawać sąd o tych nie­
porozumieniach, dosyć nam słać gorące modły, aby 
je zastąpił powrót zgody i pokoju (oklaski).

„Panowie! nie chcę was dłużćj zatrzymywać. 
Zapewnię was tylko, tak w moim jak  w kolegów 
moich imieniu, że dumni jesteśmy z tego iż zosta­
liśmy zawezwani na ucztę w okolicznościach obe­

cnych; że dumni jesteśmy z objawów jakiem i nas stowskieb, przybyła na odległość 25 mil morskich
7.1Ill7.P7 ta It AMvn 1« Ara V. n - I /P  11 !   \  .1 /"l I m . . .  .

tny lord ^ 8Zsał ua swe miejsce w pośród gło- walae między korpusem jenerała Fremonta a se- 
śoych oklasków zgromadzenia. Po neichnieniu I peratystami na bocznej linii bojowej, 
oklasków lord Palmerston powstał znów i wzniósł 
toast za pomyślność lorda majora, który również
przyjęty był z wielkim zapałem. W tej chwili nie jest jeszcze zdecydowanem, ja-

^ £ romadzeaie spełniło dalćj zdrowie Izby lor kich gabinet wiedeński użyje dróg, aby doprowa- 
vT-' !7 8okich urzSd0w 1 Ishy.niższćj. dzć  do ustawodawczego załatwienia kwestyj fi-
oir George Grey odpowiadając na ostatai ten I nansowych. Rozpisanie podatków nie wystarcza na 

wyraził nadzieję, że lord John Russel, który zaspokojenie wszystkich potrzeb państwa, bo tu 
przeszedł z Izby niższćj do Izby lordó w gdzie idzie także o zaspokojeniepretensyj banku wynoszą- 
mniej uciążliwe czekają go prace, żyć jeozcze bę- cych 123 mil. złr., o pokrycie nadzwyczajnych
dzie długo i krajowi nieść usługi będące owocem wydatków i znalezienie funduszów dla uporządko-
jego dług iletmego doświadczeuia. Książe Cam- wania tak niedoborów jako i dla zwrócenia fuu- 
bridge wzniósł w końcu toast za pomyślość żony duszom krajów koronnych, kapitałów indemniza- 
lorda majora, po czcm zgromadzenie s ę  rozeszło. Icyjnych. Kwestya więe finansowa tak się w obec
___________  ____________ _____  ____  I konstytucyjnej postawiła, że między niemi dwo-

. . . . ma wcześniej czy później może przyjść do star-
o  Ik .4* m iH ja o o w a  I z a g r a n i c z n a ,  cia. Cała sztuka wynaleść sposób pogodzenia obu

K raków 18 listopada. Temi dniami ma tu zje- b° a ^ H v  w o i s k a T ^ W° ‘ • 7w \ ka4i ejAW i°?' 
chać komisya wyznaczona przez dyrekcyę kolei pół- - ro8^ 8k,.eh w Królestwio
nocnćj Cesarza Ferdynanda, dla porozumienia się k0 | a urz^naść miedzy nar j°P ’• ? coraz większą
z Wydziałem miejskim względem poruszonego przez prz?Pf.ść ml«d^  “ arodem ' dnchowień-
tutejszą Izbę handlową, a przez Magistrat i Wydział W8Zelk,eg0 *1™ ™ *  a  rządem rosyjskim,
miejski popartego zamiaru, urządzenia stacyi wołów ’• ° W ^  ^
w pobliżu tutejszego dworca kolei żelaznćj, zamiast u bezprawia w kościołach, uw ięzia sza-
stacyi ołomunieckićj. Przed kilku dniami mówil.śmy o e,D,k6wu władz d^how nych tak k a­
tem obszernićj zdając sprawę z delegacy! w, słanćj I k 8}arozakoQ“eg° wyznaum zpowodu
z Izby handlowćj i Wydziału miejskiego do Wiednia, ,inei; koścuiłT u016 wiarL ‘ “arofdu>1 zanl'
aby oddyrekcyi kolei pólnocnśj otrzymać przyrzecze ‘ “fnd od nówt„b £  J l  • 8pr ,f“aowauia 

a i e m  . , „ 1  Komisy. ,ym U  z ob.
a 2 % 7 yZT ZOnf.’ Zb: dać ma mieJ'SC0W0ŚĆ j“  uika duchowieństwaobfitość wody, jaką można mieć na stacyi dla pojenia ilnnr(lWa(j7nno „ wa}f n * y warszawskiej
bydła. Ze swćj strony miasto musiałoby wyznaczyć f P - a * najwyższego stopnia. Na-
stósowny plac, i zaopatrzyć go w potrzebną ilość stu- | $PQie za P® re Q1C komisyi Wyznań oświad-

.  K ^ D. t  " M!0r piem ,I? Snies
-  Wiadome jest skazanie redaktora odpowiedział-1 doaie8ieilia, ° , flagl3m ^ 5 '

nego Przeglądu powszechnego we Lwowie p. Stopni- p  dzie an  k ^PJ'
ckiego w procesie drakowym przed sądem krajowym ^  F eża to wyznaczenie Wikaryusza apostoł 
lwowskim tia • • • Jowym 8kiego i pismo to ua ręce rządu przesyła.
K o s te c k i  e f  W1«Z1T -  a .P- Platona w  Warszawie są pogłoski o dzikiem obchodze-Kosteckiego współpracownika w tymże dzienmkn na u;n 8:e w cytadeli 7 wTeżninmi *
miesięcy dwa za napisanie artykułu p. t. „Uniwersy- “ w L rem  eodn0śfiir ? Z ? J k t l n^
lot todzież n . . tr a t ,  „ 0 0  z ! , z ta z y i.  ™ T d  bTzWonoym '  Ł l S S r S j S S f h S f
Sprawa ta w drodze apelacyi otrzymała taki wyrok ktArv, h bistoro* I  L  P” y.“ . 1
w sądzie wyższym, iż co do p. Stupnickiego, kara rane,,» ^  UŁ
więzienia jednomiesięcznego została otrzymaną; co zaś 3 n  fćw  t  Warszawie, że jeden z wyższych 
do p. Kosteckiego, podwyższoną jest do d z i e s i ę c i u M k^r ego jeszcze margr. Wielopolski u- 
miesięcy, jakoteż sąd wyższy uznał utratę 1100 złr. ^  W ™ 8yach do arcybiskupa^ śp. F jałkow - 
z kaucyi za zbyt niską, i takową p o d w y ż s z y ł  do La* g u y f ?  8 ustąpień, używa teraz
4000 złr. Wyrok ten wydany w d. 2 b. m. w rjzony 8p0,0bÓkW 1 P08tFa.cha, aby znaglić
został wd. 16 b. m. u L J i k  Polski donosi, że ska U ^ l  k 7  T  ' “w 6" adm!n,8tratora 1 &  ° ' 
zani odwołują się przeciw temu wyrokowi ’do
najwyższćj instancyi w Wiedniu. szawie, ze rozkaz uwięzienia księaza Aamimstra-

Tntm „ .„ „ i ,  j ■ i- * j  a tora nadesłano telegrafem z Petersburga, gdzie cią-
k ró l listopada, Ś. Elżbiety gle jegz, ze bawi m6argr. Wielopolski.

Z Petersburga nic nie wiadomo, jak rząd rosyjski 
odpowie na różne adresy o konstytucyę lub o refor-

G ospodarstw o przem ysł 1 handel. I „ i Jaki w koó?a Przybierze system w obec zwię-
f ”  J  kszającego się nieukonteutowania i ruchu narodo-

Na wniosek c. k. Ministeryum handlu i rolnictwa, weS0< Lecz uwięzionych w Petersburgu i Moskwie
a za porozumieniem się z dotyczącemi ministerstwami, n ewypuszczają a represya trwa dotąd. Jnż ten fakt

Towarzystwa chowu okazuje, iż myli się korespondent z Petersburga
I do Timeaa, który tłumaczy liczne uwięzienia w Pe-
I tersburgu i w Moskwie następującą anegdotą: na

Rzeszów 15go Ustopada. Dzisiąj praktykowano m ^ b i ć  z ^ u c z n f a m i r C e s a ^ ^ d p J S  „po° 
w przecięciu ceny następne w wal. anstr. U tąp z nimi po ojcowsku", a gubernator myśląc,

że to m3 znaczyć aby postąpił tak jako ojciec 
Cesarza, Mikołaj I, aresztował wiele osób. Jest to 
stara anekdota nie mająca nawet uroku oryginal­
ności, gdyż ją  już przytaczano dla wytłumaczenia 
rzezi 8 kwietnia w Warszawie, i wówczas powta­
rzano pogłoskę, że strzały wojska do ludu nastą­
piły z powodu złego zrozumienia przez księcia 
Gorczakowa depeszy: „postąp po ojcowsku.*

J u tn  we wiórek odbędą się w Prusiech wybo­
ry pierwotne do Izby deputowanych. Od ich rezul­
tatu zależą głównie przyszłe wybory samychże 
deputowanych. Niemożna jeszcze przewidzieć, któ­
re ze stronnictw głównych przeważy, a nawet pa 

[odbytym wyborze wyborców, liczebnie nieda się 
W rocław 15 listopada. Dziś praktykowano ceny to ocenić. Dotąd rząd swojemi organami działał 

następne: za i szefel pruski (przeszło 14 garncy) groBzy naprzód przeciw stronnictwu reakcyjnemu czyli 
srebrnych pruskich (po 5 cent. w. a. oprócz loży). krzyżowemu; następnie zaczął ostrzegać przed wy-

N. Pan zezwolił na utworzenie 
jedwabnikówa w f i r f l e żanacb .

Pszenica..........................(za mierzyeę) . . . 5’36
Z y t o ...........................................  3*10
J ę c z m ie ń ...................................................... 3 .5 5
Owies 
Groch .
Bób .
Proso .
Tatarka
Z iem niaki..................................  . . . . 1-00
Drzewo twarde . . . .  (za siągę) . . . .9 -0 0

„ miękkie....................   6-00
S ian o ............................. (za cen t.)..................... 1-00
Słoma w okłotach . . . „  0-60

1-15 
3 50 
3-00 
3-00
2-00

. , przed. śred. pośled.
Pszenica b ia ła ......................... 88-92 85 75-80

n żółta .................... 87-91 84 75-80
Z y to ...........................................  61-63 60 65-68
Jęczm ień .................................. 42-44 40 36-38
O w ie s ......................................  26-27 24 22-23
G r o c h ....................................  62-66 59 53-56
Rzepik (za 150 funtów brutto) 224 216 182
Rzepak jary „ 188 180 162
Ceny nasienia koniczyny za 1 centnar cłowy (89 */ 

funtów wiedeńskich) talarów pruskich (po 1-57  V 
w. a. oprócz laży). 4

Biała p rzed n ia ................................. 2 1  — 2 1 1/
» d o b r a .......................................... 18*/. — 19'/!
■ średnia.............................................1 2 % - 1 4 ł/s
„ pośledn ia ................................................ 9  _ i 2

Czerwona przednia.................................13  y — i 3 i/2
„ dobra......................................l l ł/4 - 1 2 Y
„ średnia . . . . . .  . 1 0  — lń */4
„ p o ś le d n ia ................................... 9 —  9 2/3

Przegląd polityczny.
Depesze telegraficzne.

T u r y n  14 listopada. Dz’eunik N ationality  
twierdzi, że p. R atiz ii otrzymał od Cesarza Na­
poleona obietnicę, iż cesarz interweniować będzie 
aby znaglić króla Franciszka II do opuszczenia 
Rzymu.

B e r n  16 listopada. Gdy rząd franenzki zaprze­
cza, jakoby wejska jego pogwałciły granicę szwaj 
carską, Rada Związkowa wyprawiła komisyę dia 
spisania szcyegółowego protokułu.

L i z b o n a  15 listopada. Król (Ludwik I brat 
zmarłego Dom'Pedra V. P . R. Cz.) przybył tu wraz 
z Infantem, księciem Beja, w dobróm zdrowiu.
Choroba Infanta Dom Angusta zmiejszyła się. Mi 
nistrowie zostają.

K o t a r  (Cattarro) 16 listopada. Oddział wojsk 
regularnych i Tarcy z Kolasiny uderzyli ca ple­
mię Wa-iojewiczów (w Hercrgowinie) i krwawa roz­
poczęła się walka, którćj bieg i wypadek nie zna­
ny dotychczas.

L o n d y n  16 listopada. Nadeszły tu wiadomości 
z Nowego Jorku z 5go listopada. Wówczas kra 1 «  Ł
żyły wt em mieście pogłoski, iż wyprawa morski. I Xntoni Ktohukowski, re d a k to r  o d p o w ied z ia ln y , 
wysłana przez Unią na brzegi Stanów separaty- ■

brykami demokratów, aby spisbirgerów odstraszyć. 
Król mowami swerni mianami przy różnych uroczy­
stościach temi czasy dał poznać, że niechce izby 
z demokratów złożonej, a minister spraw wewnę­
trznych okólnikami swemi do władz prowineyo- 
naloych lubo się wyrzekał wszelkiego wpływu na 
wybory, wyraźnie jednak takowy wywiera.

Projektu reformy Bundestagu wyszło od mini­
stra saskiego Beusta niemają jeszcze za sobą wszy­
stkich państw drobnych niemieckich, i zaczynają 
się chwiać. Tak przynajmniej twierdzi prasa pruska

Dzienniki francuskie przynoszą zuans już w tre-, 
ści z depesz dwa listy Cesarza Napoleona do mini­
stra Stanu Walewskiego i do p. Foulda przy mia­
nowaniu go ministrem skarbu, które to listy wy­
żej powtarzamy, a zarazem zamieszczają obszerny 
memoryał, w którym nowy minister skarbn wska­
zuje, że głównym powodem zamętn w skarbie, 
był żle układany budżet i dopełn ian ie go kredy­
tami nadzwyczajaemi i dodatkowemi, które rząd 
otwierał dekretem, zachowując sobie tę preroga­
tywę, ztąd wynikało, te  nigdy naprzód niewie- 
lziano dobrze, jakie będą wydatki i stósownie nie 
obmyślono dochodów, że wydatki zawsze przewyż­
szały dokładnie obrachowany na nie budżet i zw ięk­
szyły deficyt; doradza więc, aby rząd zrzekł się tej 
prerogatywy otwierania kredytów nadzwyczajnych 
i dodatkowych. Ważną jest pod względem poli­
tycznym uwaga przy końcu tego memoryału, iż 
zrzeczenie się przez Cesarza tej prerogatywy bra­
nia na potrzeby publiczne kredytów nadzwyczaj­
nych i dodatkowych przed zwołaniem Izby, w 
□iczćm nie zaszkodzi rządow i, chociażby nagle 
przeciw wszelkiemu prawdopodobieństwc, z zupeł­
nego pokoju przejść miała Europa do wojny. Do­
datek ten odbiera środkowi projektowanemu przez 
ra njstra cechę pokojową, jaką niektórzy chcieli
w nim upatrywać.

O atatm e depeszo  te legraficzna „Czasu.
W i e d e ń  18 listopada. Na posiedzeniu Izby de­

putowanych Rady państwa, _ w obradach nad pro­
jektem ustawy o szanowaniu tajemnicy listowćj 
uchwalono trzy pierwsze paragrafy z poprawkami 
Klaudego, H erbsta, Mendego i Plenera.



4 CŻAS z Wtorku 19 Listopada 1861,

K urs p a p ieró w  publicznych i p ien iędzy .

*jp.
K r a k ó w  19 Listopada.

Banknoty polskie za 100 złr. new. .
Buble obrączkowe a g io ................................ ......
Talary praskie za ISO złr. now.............. tala
Srebro nowe  ....................................*1*
Półimperyaiy rosy jsk ie ............................»
Napoleondory 20-fr............................................ ......
Dukaty holenderskie w a ln e ....................... ......

„ anstryackie.................................... .....
Listy zastawne galic. z kupon, na mon. kon. „ 

» * » ,  na wal. anst. ,
Obligacye indemn. z kuponami . . • . ■
Potyczka narodowa a r. 1854 bez knp. . „
Aksye kolei gal. bez kuponu z wpłatą 80% * 
Listy tMtr ~  ^

W ltd e h  19 Listopada (telegraf.)
5*/, M e ta lik i...................................................
5 '/, Pożyczka narodowa ..........................
Akcje banku nared. wiedeńs......................

,  banku kredytowego.......................
Srebro..........................................................
Londyn 10 font. ssterl. . • • • • • ’ * "  
Dukat po, dyn czy

W ie d e ń t e  L istopada.

a a
» •
a

p o t y  c z k a  s k a r b o w a .
5*/ M e ta lik i ■** *u ,®‘ • • • • . . .
6°/* P o ż y c z k a  n a ro d o w a  . . . . . . . .
5 «* M e ta lik i n a  m on. konw ...............................
5 »/ t  o b h g .  inaem niz . n iis tć j A u s try i .  .  .  
5 %  a  a W fgiersaie . . . .
5 %  ,  •  cho rw . s tew . b a n .
i ' / .  ,  ,  g a licy jsk ie  .  .  .
5 %  a  a  bukow inak ie  .  .  .
5*/, a ,  s ied m io g ro d zk ie  .
i % a ,  innych  k ra jó w  k o r.
5 %  P ożyczka  n.-w a w e n e i k a ......................

L i s t y  z a s t a w n e .
5 %  banku n a ró d . I ż  m iesięczne  . . . .

6  le tn ie  . . . . . .
10 le tn ie  . . . . . .
lo so w an e  w w aL a u s tr .

4*/, T o w . k re d y t, g a l i c y j s k i e ...........................
P o ż y c z k i  l o t e r y j n e .

L o sy  p o ż . s k a rb , z r. I8 6 0  c a łe  . . . .
.  ,  z r .  1839 ca le  .  .  .  •

„  ,  ,  u .  185 4  n a  4*/» • • •
B ile ty  re n to w e  C o m o ...........................................
L osy z a k ła d a  k red y to w e g o   ...........................

„ try ee iek ie  na  4 j   ...........................................
.  ż e g la g i p a r . n a  D u n a ju  . • • • • •
,  K s ię c ia  E s te rh a z e g o  n a  40  z łr . .  .  .
,  K s ię c ia  toaim ,  a . . .
.  K sięc ia  Palffy  , 4 0  ,  . . .
,  K s ię c ia  C la ry  ,  40  ,  . . .

H r .  S t. G euois  , 4 0  ,  . . .
M ias ta  B uuy  , 4 0  ,  . . .
K s ięc ia  W in d isch g rk tz  SO ,  . . .
H r. Walua>*>in , 3 0  ,  . . .
H r .  K eglw w icza ,  10 ,  • • •

A k c y e  o a u k o w e  i p r z e m y s ł o w o .
Akitj <3 titan kp CUUOtXs ftU8tl. • • • • • • •

9 a k h lau n  k r e d y t o w e g o ................................
„ ie g lu g i  parow ej a *  D u m j i ......................
9 kole* pW Bocaej Ce*. F e ru . • • • • •
9 9  ................................
9 9 uM'.bodi iej Ce«. E U b .........................

9 p t rd n b ic k ić j  • • • • • • • • •
9 NkdcuMóHkbiĆj • • • • • • • •

*  9 J f r f o d i*  w e j ...........................................
G alicy jsk ie j . .  • • • ;  • • • 

K u r s a  z a g r a n i c z n e  ( 3 m ie s ię c z n e ) .  ^

»
»

■

I  3i  *E> 3
a »
l i  
8  ł  ■S 3 
Q  «

Amsterdam 100 zł. hol.
Augsburg 100 zł. nadreh. . .
Berlin 100  t a l . .....................
Frankfurt a. M. 100 zł. nadr.
Genua 100 lirów piem. . • •
H am burg 100 marków . . . .
Lipsk 100 t a l . ..........................
Liwornu 100 lirów . . . . .
Louuyu 10 funtów.. . . . .
Paryż lOO łrankow.................

W k ł u t y .
Cesarskie korony...................................................

pót korony  .................
,  żnkaty na w ag ę ..................................

9 obrączkowe . . . . . . . .
Złoto a l m a r c a ..................................................
Napoleondory . . . . . . . . . . . . . .
Su w ereny.................. .... ............................................
F ryderyki...............................................................
Lnidory.......................................... ....
Suwereny angielskie . . . . . . . . . . .
Imperyały  ..............................................
S r e b r o ...................................................................

.  kupony .......................................................
Talary związkowe......................................
p.-o.t . bil.-, k o -w .

L  ó w  13 Listopada.
D ukat holenderski • . . . . • • • • • • •

,  austryacki......................  . . . . . .
Pdlimpcryal  ..........................................
Kubel ro sy jsk i....................................................
Talar pruski. . . . . . . . . . . . . . .
Listy zastawne galic. bez kupon. wal. austr..

.  » • a a w mon. kon.
Oblig. indemn. bez kupon...................................
PnżTtrka narodowa b e  koron.

rubli

rubli

W żT lk żW ż 16 Listopada,
 .................................
Obligi skarbowe................ ....

knpon ..........................
Listy zastawne II I  okresu . . . .

k u p o n .....................................  •
Akcya kolei żelaznój warszawsko-wjedeAaki^j

W io o istw  16 Listopada.
Banknoty anstryackie w mon. nowej . . . .
Polskie bilety bankow e.........................................

.  listy zastaw ne...................... ......................
foanahskie listy zastawne 4 '/ , ........................

,  a a ®łV». . . . . . . .
Dbhgi^olei^_krHK^sslgzK_

P a r y ż  Ib Listopada.
Kenia 3*/............................

jSuci,
>. 343 337

U O j l o s ;
r. 73 72

138 1S7
11 36 11 20
11 6 10 90
6 51 6 43
6 59 6 51

84 50 83 50
SO 50 79 50
67 — 6 6 ' —
SO 74 79 75

ic e ; 167;
m i t j io o ;

--- — -
zlr . o.
67 45
81 60

749 _
182 _.

137 76
138 80

6 59

6 2  10 62 -
b l  20 81 10
<■7 50 67 40
91 60 90 50

«  76 68 —
*9 50 69
,7  - 66 50
06 50 64 76
ob  50 64 75
S8 — 87 -
»4 50 93 50

100 99 50
102 - 101 -
96 — 94 -
84 60 84 40

9 50 —

2  75 62 65
U S  50 1 >8 50
b8 75 88 60
17 6 ■ 17 30
(20 2i 20 10
123 50 122 5o
9® — 94 50
99 50 98 50
37 25 36 7*
36 75 36 25
36 26 36 75
36 60 36
.15 — 34 50
2  50 22 —

J t  10 22 -
ib  — 14 75

750 — 749 -
,82  60 182 —
*23 - 420 -

2045 2* 44
419 — 218 —

58 - 1*7 50
123 - 122 50
47 — 147 —

263 — 241 —
168 — 167 60

116 75 116 75
(17 25 .1 7  -

117 60 117 25

103 60 103 30

139 20 139 —
54 70 b4 50

9 10 19 5

6 60 6 69
6 60 6 58
« 57 6  55

:1 6 11 4
__ 19 20
__ 11 62
__ II 30

13 94
l i  35

138 25 137 75
38 25 37 76
a 7j 2 7
2 7 j 3 7

6 66 6 51
6 58 < 53
1 35 1 25
2 18 2 15
2 8 2 5

79 20 78 58
83 20 82 68
"6 69 66 18
•*0 88 t-Ki 13

6 76
90 83 —

__ -  60
5 2 —

— --
— p

72} —
86 —
— 8 5 .’,

— 97}

69
6 5 - fn

Konsola
LiO udyu 16 Listopada.

W yjechali: Wincenty Pndowioz ksiądz do Sanoka. Antoni 
Boguszewski wł. dóbr do Strzelec. Adolf Sobiitz właś. dóbr 
do Królestwa.

HOTEL SASKI. Księżno Aleksandra Radziwiłłowa z Kró 
Łatwa. Książe Dinno de Talleyrand Pórigord, hr. Elżbieta 
Talleyrand P irigort z Sagan. Karol hr. Prreździecki ze Lwo­
wa. Kaaimierz hr. W odzioki z Galioyi Aleksander hr. Czaoki 
ze Lwowa. Ludwik Zgórek prof, agr. z Czernichowa. Zenon 
Brzozowski ob. z  Podola. Józef bar. Baum z Kopytówki. Ma 
zarskowa Em ilia, Kajetan Tyoiowski, Leo; old Czaplicki ob 
z K ró le s tw * . Konrad Fiohauser, Edward Mizerski ob. z Ga­
lioyi. A n d rz ó j Trawiński arz., Józef Góreoki prob. z Galicyi 
J»n Kohlhaupt f a b ry k , kotl r s k i  z Ustronia.

W yjechali: Feliks Tarkałf, Jnlinsz hr. Bobrowski, Juliusz 
hr. Stadnicki, Laskowski Aleksy, Gaszyński Henryk, B łe­
szyński Adolf, Humnicki do królestwa. Józef Rossler, W ła ­
dysław Przystojowski, Antoni Fostkowski, Emilia Piątkowska 
L nowsk', Kamoeki Antoni, Joanna Nabel, Modnioki Józef, Li 
pnicki Franciszek do Królestwa. Justyna Jordanowa do Kon 
stąntynopola.

HOTEL DREZDEŃSKI. Aleksander Stniarowaki obywatel 
z Warszawy. Piotr Wjdrychowski ob. z Królestwa. Karol hr. 
Bobrowski w ł. dóbr z Poatkowa. Piotr P zidrzymirski obyw, 
ze Lwowa. Henryk Kurzweil rządca z Ryglio.

Wyjechali: Edward Homolaoz, Dobrzy ń-ki Michał w ł. dóbr 
do Galioyi. Stefania W-óblewska włańo. dóbr do Lagunowa 
Józef Koliszer ob. do Lwowa Dr. Wiktor Zbyszewski adw 
do Rzeszowa. Ludwik Góreoki Dr med. do Kijowa. Jordan 
Ignaoy ob. do Kleo^y.

I n  s  e r a  t y .
K S I Ę G A R N I A

i W ydawnictwo dziel katolickich, naukowych i rolniczych 
W KRAKOWIE

o g ła s z a :
Imo l i  p rzen io sła  s ię  z do tychczasow ego  lokalu do 

p a łacu  hr. M ytielskich , przy drugim  rogu rynku i 
ulic aw . Anny i W iślnej, a  tem sam em  dotyka 
gm achów  U niw ersytetu Jag iellońsk iego , o raz  Li 
ceum  św . A nny i szko ły  technicznej.

2<lo Iż w tym lokalu p ragnąc zao p a trzy ć  się  w książ  
ki pom ocnicze do w ykładów  un iw ersy teck ich  
szko lnych , ofiarow ać je  będzie m łodzieży  po zni 
żonych  cenach. C hętnie się rów nież podąjm uje w y­
daw nic tw a dzieł naukow ych , k tóreby panow ie pro­
fesorow ie sam i p isa li, lub uznali godnem i druku 
i rozpow szechnien ia .

n ieniem  najpierw si s ię  zajm ow aliśm y , nie przesta 
ną  być i nadal przedm ń tem szczególnej nasze j u 
w agi i s ta ra ń , i chętnie pośw ięcim y im resz tę  sił 
i energii nasze j. W celach tych przez czcigodne 
duchow ieństw o  od daw na ju ż  życzliw ie w spierani 
posta ram y się , aby  dzieła nasze  dla ludu opatrzo  
ne były  ap p ro b a tą  w ładz d y eceza ln y ch , i rze ­
czyw istą) je g o  po trzebie odpow iadały . J a k o ż  ulu 
b ioną przez lud k s ią ż k ę : Żywot &w Izydora Ora 
cza p rzez JW g o  k siędza  kanonika S kórkow skieg i 
nap isan ą , podajem y ludow i naszem u , po cenie po 
k ry w a ją tą j zaledw ie k o sz ta  d ruku . C zy tan ia  św ią  
teczne dla ludu przez śp . k siędza A ntoniew icza, 
odstępu jem y  W W nym  księżom  p roboszczom  na 
uży tek  w łośc ian  za  p o łow ę ceny. D ziełka ludo­
w e p rzez W alerego W ielog łow skiego  nap isane  za 
po łow ę ceny ludow i sp rzed aw ać  będziem y. 
Ś w ieżo  w yszło  u n as z  d ru k u , i j e s t  do nabycia 
trzecie w ydan ie  katechizm u ks.'G aw rońskiego . Dzieło 
to in 4 ‘o z  3 4  a rk u szy  druku  złożone , kosztiye 
1 z łr. B iorącym  z a  go tów kę na uży tek  w łościan
wi^Uoxq, ilość t-xcmpluray, dumy znaczny rabat.
T egóż sam ego  au to ra  w yszło  w ażne dzieło , p 
ty tu łem : H istorya s ta re g o  i now ego T estam en tu . 
O bjętość dzie ła  in 4to 3 4  a rk u sze , z  2 4  rycina­
m i kolorow anem i lub z  ty n tą . —  D la b iorących 
w ięk szą  ilość exem plarzy , zrobim y co do cen 
u stąp ien ia .

4to

92'

Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 

Odchodzą,:
b Brakowa do W artaawy 7 rano ZZ do Wiednia i Wro­

cławia 7 rano; 3. 15 po poluunm — ao Ostrawy 
(pr.e* Bogamra (Oderberg) do Frug) 9. 45 rauo — 
do Lwowa  10. 30 rano, 8. 30 wuciór— ao K»«- 
taowa  6. 15 rano; = d o  Wxelicakx l i .  rano. 

a Wiednia do Krakowa 7. rano; 8. 30 wiecior.
< Ootrawy do Krakowa 11 runo.
ż Granicy do Sacaukowy 6. 30 rano; 2. 6 po południa,
t  S*c«aJcoiey do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po południu

7. 56 wieczór.
• •  Lwowa  do Krakowa 4. rano; 5. 10 wieeżór.
> Raetaowa do Krakowa 1. 40 po południu.

P r z y c h o d z ą :
do Krakowa z Wiednia 9 . 46 rano; 7. 45 wieczór ~  z Wro­

cławia 1 Warenav,y 9. 45  rano; 5. 27 wieczór ~  
z Ottrawy (pne, Bogumin (Oderberg) z Prus 5. 
27 wieczór — *e Lwowa 2. 64 po południu; 6. 15 
rano—  ż Raetaowa 7. 40  wieczór; ~  z Wielicaki 

g 4 0  wieczór.
do K aetaow a t  Krakow a  11. 84 przed pohuniem; do Lwowa  

9 . 30 ranc; 9- 15 wlecx<)r-

Prayjechąli od 16 do 18 Listopada.
HOTEL POLLERA. Augnst Bonzach kupiec z 'Wieduf*. 

W. Meozel knp. z Prag). Oskar Grossmłnn kupieo ■ Lipska. 
B. Weohaelmaon kup. a Gliwfe. . ______________ .

Wyjechali: T. hr. Karaicki wł. dóbr; M. La * L 
ara. do Wiednia. Helena hr. Turkułłowa w ł. dóbr do t-wowa. 
Kuciński Jan wł. dóbr do Królestwa. Bauer kontroler, Karol 
Sehiakol kup. do Wrocławia. _

HOTEL ROSYJSKI. Stanisław Eałeski wł. dóbr * ZaWO- 
daia. Antoni Boguszewski wł. dóbr ze (Strzelec. Wincenty Pu-
dowicz ksiądz t  gsoąka.

s tu s a , tłum aczoną  i sta rann ie  p rzę jrzaną  przez naj 
przew ielebniejazego Jm ci x iędza b isk u p a  fcętow skie 
go. P rzed ruk  tem  usku teczn ia  się  w edług  znaną) 
ju ż  daw n ię j, a  zupełn ie  w yczerpniętąj edycyi. 
śm ia ło  zapew nić  m ożem y, iż to je s t  nąjlepsze tłu ­
m aczenie z  w ielką w iernośc ią  i czy sto śc ią  stylu 

dokonane. W ydanie nasze  będzie zrob ione w m a­
łym  form acie na  pap ierze rysunkow ym  ze stalnry- 
tam i i c. cionkam i now em i. S łow em  będzie to  jedno  
z najp iękniejszych  w ydań  polskich. K sięgarnia 
p rze jm uje  na tę  k s ią żk ę  p rzedp łatę  po 1 z łr. 2 5  
c. P o  w ydrukow aniu  kosz tow ać będzie netto 2  złr. 
W  ogólności księgarn ia n asza  n o sząca  potrójny ty ­
tu ł ;  katolickiej, naul.otcój i rolniczej, m a na celu 
uspraw ied liw ić n az w ę  sw o ją , p ośw ięcą jąc  się  z a ró ­
wno duchow ieństw u  ja k  i uczącą) się m łodzieży oraz 
ośw iacie ludu naszego ; z tąd  też  duchow ni, s tu ­
denci i lud w iejski ko rzystać  m ogą z rabatu  w ce­
nach ja k i im udzielać chętnie chcem y, a  oprócz te­
go  w szelk ie z  naszą j strony  zn a jd ą  u ła tw ien ia.

“>o W ydaw nictw o  za jm u je  się  obecnie podaniem 
w m ałych  rycinach (stalory  tuch sta rann ie  za  g ra ­
nicą w ykonanych) w szystk ich  najcelnie jszych o b ra­
zów  z  kościołów  k rakow sk ich . M łodzi a rty śc i pod 
uprząjm ie o fiarow aną mi dy rekcyą profesora S zy - 
nalew skiego  zrobili ju ż  p rze ry s obrazów  w koście-1 
le A rchiprezbyteryalnym  panny M aryi.

M amy nadz ią ję , iż pow zięty  p rzez n as  zam iar, za-

i m  i M u
przy ulicy Szewskiej, sprzedaje się

PiwaTenczyńskiego kufel po 5 cent.
W  tym że H andlu dostanie z a w sz e  w szelkich  m a ­

r y n a t  i o g - ó r k ó w  w yborow ych m arynow anych , 
rów nież codziennie ś w i e ż e  D r o ż d ż e  p r a s o ­
w a n e  w y łączn ie  z  najp ierw szej fabryki W iedeńskićj 
Mautnera. —  O bstalunki zam ie jscow e najpunktualn iej 
u sku teczn ia ją  się .____________  f i2 5 9 - i - 3 )

Poszukuje się

D Z I E R Ż A W Y
w  d o b r e j  g le b ie ,  z b u d y n k a m i  w  d o b r e m  s ta  
n ie , g łó w n ie  d w o r u ,  z in w e n ta r z e m  lu b  b e z  te g ó ż .

B liższa w iadom ość u stn ie  lub też listow nie pod lit. 
J .  H .  w  A dm inistracyi ,C Z A S U “ . (1191- 7 - )

tsg - W ie lc e  s z a n o w n e j

(C

G m i n n a

polecamy ogólnie jako najlepszy środek uznany, do pielęgnowania zdrowia i pię­
kności włosów, c. k. uprzywil.

POMADĘ „M ED1TRIN A
rośniecie  włosów wzmacniającą,

przez M.  H a l l y ,  którćj s/ynność już dawno granicę naszego kraju przesz/a, i której doskonałość 
znowu potwierdzona została następującem autentycznem zaświadczeniem, opiewającem z włoskiego 
oryginału dosłow nie:

*  ^  ^ - V i r i J m . l l G Z K ] ] W I B 3 8
„M ocą którego uniżenie pod p isan y  pośw iadcza  podług w iedzy  i sum ienia , ż e  je g o  córka bę­

d ąca  od daw na ły są , po bezsku tecznem  uży w an iu  środków  le k a rsk ic h , u ż y w a ła  ty lko kró tk i czas 
p o m a d ę  „ M e d i t r i n a “ i  do nićj należącą wodę i w net u z y sk a ła  z n ą jw ięk sz ą  ła tw o śc ią  
gęs te  i m ocne w ło sy ."

P o w y ź  pow iedziane pośw iadczam  ja k o  n iezap rzeczoną p raw dę i na to  się  podpisu ję Piotr Bertoini mp.
Vermiglio, w Tyrolu południowym dnia 13 Października 1860.

Ze strony gminy Vermiglio 14 Października 1860.
P rzełożony  gm iny : Panizza, mp.

P o d p isany po tw ierdza tak  po w y ższy  podpis ojca w yzdrow iałą)' có rk i, ja k o  też  p raw dziw ość  zeznania .
P. Tonioli Bartłom iej, m p. K u ra to r .

Pomada ta okazała w 1000 szczęśliwych rezultatach swej skuteczności jako najwyżćj stojąca 
niepowinnaby zatem na toalecie żadnej damy brakować.

Można ją nabyć w eleganckich słoiczkach porcelanowych, wraz z drukowaną instrukeya
użycia po I złr. 8 0  kr. w. a. w następujących handlach: ( 6 i i - i i )
G łó w n y  sk ła d  utrzym uje M. Daily w  W IE D N IU , W i d e n  Nr. 3 2 1 , —  a na G a lic y ę

w Krakowie 1 Tarnowie Jedynie Handel galanteryjny p. J. J AH N,
w e  L w o w i e  p. H E N R Y K  L A N E K 7 ,  a p tek a rz ; oraz:

« BIELSKU p. Wojciech Hermann, — w BOCHNI p. Niedzielski. — w BHZEŹaNACH p. Fadenhechi, — w BUCZACZU 
p. M. Lipeohfitz, — w CIESZYNIE p. E. F. Schroder, w CZKRNIOWCACH p. Ignacy Sohnirch, i p J. Tomnnek apt., — 
w DĘBICY p. J. F. Masłowski aptek., — w DROHOBYCZU p. Ludwik Kleczkowski aptek., -  w FREIWALDAU p 
Józef Raymann. — KOŁOMYI pp. Rosen i l  K hu I p. J&knb Sternhell, — KOMARNIE p A. Empnrle aptek.. — LISKU 
w Monaozyńskl apt. — w MONjŁSTERZYSKACH p. J . Lipsohfitz, — OŁOMUŃCU p. M. K ober* ,- w OPAWIE p. Franc 
Hranner aptek. — w PRZEMYŚLU p. Edw. Maohalski, w RADOBZYNIE p. Ign. Schnirch, — w RZESZOWIE p. F. 
•iohaitter, — w SAMBORZE p. J. Kriejseisen i p. Stanisław Riedei aptekarze. — w SANOKU p. J. Jnklltsoh, -  
w STANISŁAWOWIE p. J. Tomanek aptek., — w STRYJU p. J. Sidorowie* ap t , — w TARNOPOLI) p. C. Letinek, i 
. A. Morawets, -  w TRUSKAWCU p. W ładysław Kleczkowski aptekarz, — w TURCK p. A. Czyrniańskl, -  w ZALE­

SZCZYKACH p. Józef K. drybekl.
R ów nież znąjdu je  się w w y ż  w ym ienionych sk ład ach  w ynaleziony  p rzez ap tekarza  i w łaścic iela che- 
m icznych produktów  C. et C. R e isse r w  W iedniu

KRYNOCHROM
c. k. wyłącznie uprzyw. płyn kosmetyczny do farbowania włosów, brody i wąsow, do przywrócenia włosom 
naturalnego koloru, jaki też w młodości miały bez nąjmniąjszej szkody dla zdrowia—wraz z dotyczącą po 
madą o n .........................................................................................   4  z ł .  wal. austr.

Pieozęó ka­
ra toryi 

V e r m ig lio .

HyotrisAim

a a i Ł :

ItRtN-c:
^ e u rc E R iN s tir t  t  f  ŁA.Vil6 f

Najnowsze wyroby toaletowe » Glycerynu
z ck. uprzywil. Fabryki Glycerynu

F. A. SARGA w Łiesingn
p o d  W I E D M I E K .

r Prawdziwe
C h i ń s k o - R o s y j s k i e

HERBATY
w różnych gatunkach

c z a r n ą  i k w ia t o w ą ,
mianowicie zaś: 

dla tęgości aromatu i doskonałego 
smaku, przez szanowną u mnie ku­

pującą Publiczność polubioną,

H erbatę Czarną
Superior

po 4 złr. 50 kr. (2 ruble 25 kop.) za funt 
wagi ciężkiej wiedeńs., lub za 4 oplom­

bowane paczki poleca Handel

STANISŁAWA FEINTUCHA
W KRAKOWIE, 

w Rynku głównym „Szara Kamienica."
“Obstalunki z a mi e j s c o we  natychmiast 

v uskuteczniają się. — A zamówienia na 5  f u n -  
f  t o w ,  franco porto odesłane będą. rm e-a i
D

Poszukuje się natychmiast

zdatnego Piwowara.
Bliższa wiadomość w Administracyi nCzasu“ ustnie 

lub na listy frankowane pod cyfrą K. W .
(1 248-3 )

Do pielęgnowania zdrowych i piękny< h^zębów

Ces. król. uprzywil.

WODA DO UST
J .  MP. P o h l m a n n a ,

podług przep isów  nżyta, uchyla istn iejący  z ły  odór z ust, 
orzeźw ia i wzm acnia dziąsła, czyści zupełn ie  zęby, za­
pobiega zgn iliźn ie i przeszkadza obruszaniu się  zębów .

jptfT* licżni się od wszelk ćj innćj podobnćj wody do ust 
szczegdlnićj tim, że nietylko jak zwykle i  ty odór ust wydala, 
leca oraz orzeźwia i przeciw bolom zębów zastrzega.

Cena flaszki 1 zlr. wal. austr.

Do pielęgnowania zdrowej i pięknej skóry 
na ciele.

Z a c. k. w yłącznym  przywilejem

G L Y C E R Y N O W E  
Mleko piękności

r..zwląiano zadanie środkii piękności prawdaiwego, aaręcao 
nego i nieszkodliwego, do udzielenia ikórze m ębkoś i, 4wie- 
żoóci, bialoś i i gładkości, jakie tylko wjłącznia przysłuś.ją 
młodt A-i, jak również do radykalnego wydalania piegów , do­
legliwości skórnych, a szcegolniój tusncaenia sie skóry 
(parplów') ra glnwie, k óre tak często powoduje wy pads n e 
włosów i stan< wi piówną przyczynę osiwienia i ołysienia,

C«.na 1 złr. 25 centów w, a.

wielki w pływ na cyw iiizacyą ludu wywieri\jących, do 
pomyślnego przywiedzionym będzie skutku, i zasypie 
kraj obrazkam i, podającemi wzory cnót św iętych do 
naśladowania.

Z akład  nasz koloryzacyi obrazków , od kilku ju ż  mie­
sięcy istniejący, a  teraz na szeroką stopę rozwinięty 
zm ęduje się przy ulicy Szew skiej pod Toporkiem na 
drugim piętrze, i je s t w każdą Sobotę od godziny 12 
do 2  z południa dla osób chcących go zwiedzić otwartym.

kalendarz dla rodzin katolickich na rok 1861 w y­
szedł z druku i je s t do nabycia po cenie 5 0  c. w w a­
lucie austryacki ąj. ( 1260 -1- 3)

Otwarcie nowej Kawiarni 
W WIEDNIU.

Niźćj podpisany ma honor zawiadomić niniej- 
szem s .anowną p o l s k ą  Publiczność, ii w dniu 
27  Października r. b. otw orzył w Wiedniu (na 
Wiedeniu, Faworitenstrasse, przy rogu ulicy „W al- 
tergasse“ pod Nr. 1051) w bardzo przyzwoitem  

miłem lokalu

k a w i a r n i ę
zaopatrzywszy takową w 4 0  r ó ż n y c h  k r a j o ­
w y c h  i z a g r a n i c z n y c h  g a z e t  i ustawi­
wszy 4  piękne billardy do grania: poleca się ła­
skawym względom tak przebywającym tu, jak 

przejełdałjącym rodakom zaręczając za rzetel­
ną i szybką usługę, jak niemniej za najumiarko* 
wańsze ceny.

(i262-i -3) W i k t o r  S k r z y ń s k i .

Udało mi się wytwarzać Glyceryn takiej czystości i dobroci, jak żadna inna dotąd fabryka nie zdo 
ała; co spowodowało, że pp. lekarze, aptekarze, drogiści i szanowna Publiczność uznała wyborność 

tego Glycerynu, a popyt za tym wyrobem tak się podniósł, że mierząc dawnićj produkcyą moją na 
funty, dziś ją już na centnary liczę.

Pobudzony tym pomyślnym rezultatem i aby na mnogie zapytania o toaletowe wyroby z Glycerynu 
zadośćuczynić żądaniom, przedsięwziąłem takowe produkować, a mianowicie:

1) Glyceryn czysty perfumowany, który użyty często albo z wodą rozpuszczony, bardzo skute­
cznym się pokazał na ostrą popękaną wierzchnią skórę ciała, myjąc ją nim albo nacierając.

2) Krema glycerynowa, na popadanie skóry na rękach i suche popękane usta szczególnie skuteczna,
3) C. k. patentowane jedynie prawdziwe Mydło Glycerynowe w eleganckich puszkach, albo pa 

pierze, 30% czystego Glycerynu zawierające, do czyszczenia skóry i golenia lepsze od wszystkich in 
nych mydeł.

Użyty do tych wyrobów Glyceryn, był co do chemicznych własności swoich rozbierany przez pp 
profesorów Dr. Redtenbachera w Wiedniu i Dr. Wohler a w Getyndze; zaś samych wyrobów co do ich 
skutków na zdrową i chorą skórę doświadczali pp. profesorowie Dr. Bebra i Dr. Zeissl, i za wyborne
uznali — względem czego znajdującemi się w mojem ręku listami, wykazać się mogę.

Dla większego rozpowszechnienia tego wyrobu, poleciłem w y ł ą c z n ą  p r z e d a ż  h u r t o w n ą  dla 
Galicyi, Krakowa i Bukowiny panu

A u g u s t o w i  S c h e l l e n b e r g  we Lw ow ie,
ł®dyn*e pośrednictwem wyroby te w pomienionych krajach koronnych niesfałszowane, nie 

podrobione, dostać można.
Wiedeń w Czerwcu 1861. p  S a r g ,

właściciel c. k. kraj. wyłącznie uprzyw. fabryki 
Glycerynu w Liesingu pod Wiedniem.

Powołując się na to, co wyż wypowiedziano, uwiadamiam niniejszem, że dla większćj wygody 
publiczności założyłem w poniżej wypisanych Handlach i Aptekach, składy tych najnowszych wyrobów 
toaletowych z Glycerynu, które po następujących sprzedają się cenach:

jedna sztuka po
Gl yceryn t o a l e t o w y  w flakonikach........................................................1 zł. — kr.
Kr e m a  G l y c e r y n o wą  n ........................................................— » 70 „
C. k. wył. pat. p ł y n n e  Mydł o  G l y c e r y n o w e

40% czystego Glycerynu zawierające, w flakonach . . . .  — „ 80 „
C. k. wył. pat. M y d ł o  G l y c e r y n o w e  30% czystego

Glycerynu zawierające, w eleganckich puszkach........................... -  ,  80 ,
C. k. wył. pat. M y d ł o  G l y c e r y n o w e  30% czystego

Glycerynu zawierające, w p a p ie r z e ................................................ —— „ 75 „
Lwów w Lipcu 1861. A u g u s t  S ch e tlen Jb erg .

Bióro przy Wyższój Ulicy Karola Ludwika Nr. 312
W y r o b y  p o w y ż s z e  u t r z y m u j ą :  

w K r a k o w i e :  PP- E. Stockmar aptekarz „pod złotym Słoniem," — M. Jawornicki w domu 
Wgo Kirehmayera, Józej Jahn i Stanisław Feintuch, kupcy.

We L w o w i e :  Piotr Mikolasch, H. Laneri, Moerl „pod złotym Słoniem," aptekarze, — Bonifacy 
Stiller, Jó ze f Brunn, Józej Klein, A . Mańkowski, Juliusz Reiss, Józefa Schiera Syn, i Fryderyk

Schubuth, kupcy.
w CZERNIOWCACH: PP. Alth i Syn i Ignacy Schnirch kupcy — w BOCHNI: J. Hawranek— w BRZEZANACH: Ema­
nuel Moerl — w  BRODACH: F. Deckert — w BUCZACZU: M. LlPscliitz — w GURAHUMOHZE: Bracia Schieber — 
w JAROSŁAW IU: Bracia Jnikiewicze — w JAŚLE: A. Pick aptek. — w KIMPOLUNGU: Bracia Sommer— w KOŁO­
MYI: Bosen & Koha — w ŁAŃCUCIE: G. Swoboda aptek. — w MONASTERZYSKACH: J. Lilpschftt* — w NOWYM 
SĄCZU: J. Kostorkiewicsa Spadkobiercy — w PRZEMYŚLU: F. Gajdecaka i Syn i F. Nahlik apt. — w BADOWCACH: 
Karol Teichmann — W RZESZOWIE: J. Schaitter i Sppłka — w SAMBORZE: Gilatowski & Kowalski i Ignacy Praczyó- 
ski — w SERECIE: Linde aptek. — w STANISŁAW OW IE: Bracia Cznczawa i A. Gryaiecki — w SUCZAW IE: Chaim 
Kramer — w TARNOWIE: Reid aptek, i Józef Jahn — w TARNOPOLU A. Morawetz i C. Latinek f Spółka — w ZA­
LESZCZYKACH : Józef Kodrębski — w ZŁOCZOWIE: A. Gottwald — w ŻÓŁKWI: A Mańkowski. (884-23-24)

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.
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Proszek  Dam ski SStaSKST*
likatnolci i gibkońci; i usuwa lepiój jak wszelkie inne kosme­
tyczne Ircdki tak pizykre pieczenie twarzy po golenia.

Cena 60 centów.

t g e *  Utrzymanie zdrowych 
* włosów.

U zdrow ienie s ła b y ch  w łosów .
Pomada „ Vegetate Balsamiqueu i Woda do włosów  wraz 

z instrukcyg użycia 50 centów, z których jeden lab dwa flako­
niki wystarczają do wstrzyman a najmocniejszego wypadania 
włosów i do zapobieżenia dalszemu wypadaniu.

Krople na ból
zębów bez różnicy wieku i płci.

Flakoniki po 70 i 35 centów.
 ̂SW “ O tych wszystkich preparatach wypowiedziało 

wielu lekarskich znakomitości swe zadowolenie.
Główny S k ład: w Krakowie w Handlu p. 

J- Jahna (1260-1-)
M  M  r  dzienniku „ F o r lsc h r itp  w Nrze 

v v '  ^ 74 czytamy następujące og ło ­
szenie pod tytułem :

„Łysych nie ma Jni więcej!"
„Jeżeli brak lub siwienie w łosów  na głowie 

miałyby być jedyną oznaką zbliżającój się staro­
ści ,  wtedy możnaby przypuścić, że starców wię- 
cśj już nie będzie; — tak przynajmniój stara sie 
udowodnić nam to pan M. Mally, parfumer za­
mieszkały w W iedniu (alte W iedeń, Hauptstrasse 
Vro 3 3 9 ) , a to przez swoje aowo-wynalezione 
środki tak zwane: „MEDITRINA ZIOŁOWA," 
jomada wzmacniająca porost w łosów  i woda 
wzmacniająca porost włosów i brody.

Rzeczywiście udowodnił pan Mally świadec­
twami od osób powyższe środki używających, jż 
nietylko łysina lecz i broda przez używanie tych- 
;:e bujnym włosem porasta, jak również dowiódł, 
ź potrafi świat i ludzi odmłodnić.

Życzeniem naszem jest jeszcze to tylko, al y 
wynalazca tak skutecznego środka odpowiednie 
zaufanie uzyskał, na które jako Regenerator w wy­
sokim Stopniu zasługuje." (852- 13-21)

lenże wynalazek prawdziwy i świeży jest do 
nabycia jedynie w Handlu Galanteryjnym pana 
J ó z e f a  J a h n a  w KRAKOWIE.

T E A T R  K R A K O W S K I
POD DYREKCYĄ 

J U L IU S Z A  P F E I F F H i
Dziś we Wtorek dnia 19 Listopada 1861 r.

KONCERT WOKALNY
Jana Stysiiiskleg1©.

byłego Artytysty opery Warszawskiej.
Priytem Komedya w 2 aktach zg śpiewami orygiaalnia napi­

sana prze* J, Korzeniowskiego, 
pod tytułem :

O K R Ę Ż N E .

W Drukarni BCZASU,« Riądica Drukarni, Antoni Rothtr,


